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,rias)" a rozwiązaniu seimu 
Ul czwartek prezydium klubu zasla­

nawlae się będzie nad tą sprawą 
J'~asz w.arszawski koresp. telefonuje: 
W nadchodzący czwartek prezydJum 

klubu "Piasta" rozważać będzie wniosek 
jednego z oddziałów p.rowincjonalnych o 
szybkie rozwiazan.ie s·ejmu i rozpisanie no­
wvch wyh()rów 

Stan zdro'~ia p. de PanafiBu 
Just zadawalający 

Nasz warsz,a 'v3'ii korc~p. telefonuje: 
Stan zdrowia b. ambasadora p. de Pa­

n-af:eu, który uległ nieszczęśliwemu wy­
padkowi jest zadawalający. Ambasador 
jedn,ak leczyć się będzie około 6 tygodni. 
Odłoży on naturalnie swói wyjazd, ale 
nowy ambasador p. de Laroe,he przyJedzie 
do Warszawy bez oDóźnienia. ' 

P. BrUlnS WYSflki Jlomisarz 
I gi narodów 

przybył do Warszawy 
Nasz warszawski koresp. telefonuje: 
Wczoraj przybył do Warszawy wysoki 

komisarz ligi n,arodów p. Brui'l1s, kontroler 
..... ·/konania planu Dave~a w Nie'1IC:7cch. 

P. Bruinsprzybył do Polski dla zapo­
znani·a się z sytuacją gospoda1"cza. 

Pos. Kozick; przybył jui do 
Rzymu 

RZYM. 1 marca. (PAT). Przybył tu 
poseł Kozicki, t>owit<,n,y na dworcu 
przez charge d'affaires Tom3.szewskiego, 
personel poselstwa i konsulatu. Prywat­
nie powitał nowego posła ambasador 
Skrzyński. 

PI,,,. Zdzfechowski 
W Krakowie 

KRAKó w, 1 marca. (P AT). Dziś o 
godzinie 6.15 rano przybył tu p. minister 
skarbu Zdziechowski w towarzystwie pa­
nów Czechowicza, Widomskiego i Micha! 
skie~o. 

O godzinie 9 rano odbyło się uroczy­
ste powitanie na dworcu kolejowym. W 
powitaniu wzięli udział między innymi: 
wojewoda krakowski p. Kowalikowski. 
prezes izby skarbowej Greger, komen­
dant O. K. gen. Kuliński. komendant o­
bozu warownego Augustyn, komisarz 
rządu Ostrowski. 

Po krótkiem przemówieniu. wy~łoszo­
nem przez p. komisarza rządu Ostrow­
skiego i po przedstawieniu p. ministrowi 
urzędr!ików i naczelników wydziału wo­
jewództwa krakoWSIkiego, p. minister u­
dn.ł się do gmachu województwa. gdzie 
zamieszkał. 

Po krótkiej konferencji z prezesem 
izby skali'owej p. Gregerem p. minister 
zwiedził Wawel, oprowadzany przez rek­
tora akaoemjl sztuk pięknych p. Szyszko­
Bohusza. 
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Raty ikacja umów locarne6skich 
spowodować musi \\'ejście Polsili do rady Ligi 

Pos. Stroński żąda odrzucenia ustawy jako zbędnej i niecelowei 
Wczorajsze obrad" sejmowej komisji spraw zagranicznych . 

.w ARS~~ WA, 1 marca .. (Pat.) - Sd. , W drugim wniosku mów·ca doma.ga się I aby Qez żadnych zobowiązań czy obietnic:. 
mowa komiSja .spraw za~ranlc7.nych obra- stwierdzenia, że ustawa o ratyfika.cj:i trak- traktaty podpisywał. 
dovl'ała wczoraj nad prOjektem ustawy o tRtóW locaI"n'eńsklch w niczem nie narusza . . . 
ratyfikad traktatu lo:arnerukie~o. Spra- ustawy o ratyfikacji traktatu wersalskie10 N) Pńzbmk.wp~l n,a~tępPntepOops. BsatoT'k(Z, L. 
wę referował pos. Niedziałkowski (P. P. S.) paktu ligi nardów oraz umowy sojuszni~ . :'. ę S 1. ( ;ast) l er! f . : .), tó:zy 
prosząc II uchwiden;.e ustawy hez zmian .. cz;ej polsko _ francuskiej. I os~:.ą.dc~yh SIę za ratyhkaclą traktalow. 
przycze.m przed,łożył obszerną Te'zJOlu.cję W Im\enIU rządu podsekretarz stanu p. Mo-
stwierdz.a!ącą, iż ' Pos,. Marj-an ~ey~la (ZLN.l. wnió,ł, a~~ raw,;;ki oś:via.dczył się pr.zeciwko wnioskom 
sejm uważa za nieodłąc7:rie z ratyfika~ją rezoluc!ę o~. Nledzlał~owsklei!'O zastąpIC I pos. Stronsktego. 
traktatów locarneńsl:dch uzysKani~. przez \ n;zolucl~. ~tora w, spo~ob stanowczy wyra-l W . z.akończeniu dyskus,ii pos. Niedział. 
Polshę stałego miels r "1 w r"chie li·gi naro~ Zol przesw!ad,~zeD1e, ze. ws.zyscy, kŁo,rzy 'kowski pol.emizowa ł z ni~kt6rymi mówc.a-

d6w szczerze .,wspołprac~wah. nad s,tworzemem mi, przyczem raz jesz·cz.e stwi.erdził, :ił-
Zabrał głos na.stępnie pos. DąbskI (Str. I koncepclt L.ocarna I. ktorzy . .s~..,cz.:r.ze s.ą I traktaty 100carnerukie w nicz.em ni,e nruru· 

cblopskiel, który dowoiz;I, że traktat ar· za utrwalemem pokOJU, uwaZlaJą rownocze- szaią interesów Polski. . 
1 :trażowy p()hko-niem:"cki nj·e z.ab.ozpi.,!- sne W 'k b d' k' . d 
C?.a na leżycie gra nic P''>:; l< u-nieml~.;kl' h i ku" wybnt uo o rdak l ł'soJ'ęU onkcZ,łaendlu\. pv.~ 
. l .. t . b .. t· przyznanie Polsce i Niemcom stał~~o mieJ- S1t wy ral\1 po oml w ~. z e u-

L·e ep}el kO CZVn1. o OW!~ZUjący pH. . ~l sca w radzie Jilfi za rzeC% rl"zumiejącą się słów: referent pos. Niedzialkowski, Stroń. 
na!"o.lnw tćre!fo 'a,sne slormułowan'~ po- • k' Ch " k' S da' D b k' kt6 
sta:,owiei.ia tra Hat arbitrażowy z Niem.. samą przez SIę· s ~'. ~cms l, ey . 1 ę <fi l, rb ma 
cami ra~ze' o$łabi . . . • .• . zając .. s~ę oprac?wan!~m ZE'. ~szonyc :e-

J ą Pos. Chacll~skl (Ch. dem.) poon!o~ł, ze l zoJUCjl 1 wrllos.kow. Podkoml$1a ma złozyć 
\V/ tym samym mnic; wip.,.,ej duchu nrze- I uw.aża za rzecz niewła<\ciwą und·emo:iFwia· sprawol.danie plenum komisji na następ.. 

mcllt'ial po~eł Pudz'ń~ki (\Vyz\V). PC" '., ·.lic n inlst r nwi ~krzvois\:jem1t \lrzenroWt - I nt... \ eu le l zenlU, kt6re wyznaczono na ju • 
Strońsk (Ch. N.) postawił wnio~ek, s tw,cr dze-n:.:l ;ego p(,fityki. po!eg.a;ąc e1 na n:"z~- : tro :,:uh. 12 w f:ol. 
dza;~wy. że se'm sto'ac calkowic'e na grun- -chwianej wierze w lO,' że stosunki lT'iedzy­
de traktatu wPfsahkie(ło i paktu li~i na- narodowe układl'l'ą się obecn:e Wop.dh!ts no­
roc.6w oraz traktatu so;usznicze}!o 7. Fran- wycb za!'ad lo6:iki i spr,awiedliwo§ci. Uko­
cią. ronowaniem tej polityki. rowinno być w 
odrzuca ustawe o rafyfikacH traktatów 10- konsekwencn weiście Pol~ki do r?dy li~i 

carnp.r.skich jako zbedną. n.arodów. Nie ukTywamy. 7('; w ra.z.ie nieu-
Na wypad~k •. !!dyby kodti~:a .wniosek I zyskania te~o mj~j~~a nonió~ł?yl)oraż~-ę 

I powyższy odrzuc'ła , pos. Sironc.ln przed- I meŁylko p. SkrzY?,~KI, ale tez 1 cały oboz. 

I 
kł.ad. a dwa wnioski: Pierwszy z nich I który b~.zwz~lędnte U'fał. ~e zapanowała no­
uuleżnia wc1J>dp. w życie ustawy od uzy- : wa era w .stQSunl{ach międzynarodowych. I 
skania przez Pols"ę ~~3.łego ntiejsca w ra-I N':e przypuszczamy. aby p. Skrzyński w I 

dzie lil!i. ' swem zaufaniu szedł tak dal'e·ko, 

Um1JVY loci)rneń~kie 
na dzislBjszsm !JDshrdzBniu 

sBlmu 
Nasz warszawski koresp. telefontrje: 
Na dzisiejszem posiedzeniu sejmu znaj­

du}e się na pierwszym punkcie porządku 
dzie.nnego sprawa ratvfika~ji traktatu 10-
carnsńskiego. 

0/ ro aY" 
woła Dubadecia z ps Strońskim ' na czele 

Nasz warszawskl korespondent tele- nie wszystkich części kraju i odłamów ! S1Ja-ch ludu polskiego drzemie myśl o królu, 
lonnje: I ludności"., .' • • Król to jedyna odpowiedź na pytanie, cz,e .. 

Odbyło się w Warszawie posiedzenie : , Dla o~lągn'ęela t~~o ce!.u", korueczny go Polscc potrzeba. Trz·eba RZ1eczypospo-
rady naczelnej stronnictw Chr. Nar. (du- I Jest, zda"lcm dubadeCJI, "KroI, rt·· . b k la 
badecja), Po referatach posłów Słrl')ńsl';e- i Wtedy b~dzie odrazu i myśl twórcza 1 e~ ~mlan~ ustroJu, ~ze ·a KTó 

.. P Isk'O: 
go, Du"anowicza, Dąbrows~dego i Dunina : i "szerszy za'1crój". Nie trudno sią domy- e swej strony "owy uTJer o 1 

powzięto szere~ uchwał, charakteryzują-I ślić, w jakim kierunku. stwierdza, że op in ja jego. wyraż·ona z oka.-
cych dosadnie fi:zjonomję puhIiczną tego Wtedy też odrazu znajdzie się rada i : zji styczniowego zjazdu mOl1<1tchi.stów 1At 

stronnictwa, kt6re już zUJ)e!n~e nie u,,:a. I na skład ludności i na położenie geogra-I Poznaniu moC straciła nic na aktualnośC1.·: 
ża za stosowne maskowac, ,ak to czyntła I ficzWne. kr61 • d b' ni d h' "Na razie les fa1ts et ~es1e" te~o obozu 
dotychczas, swoich tęsknot, .• monarchi- u Je yne z aWle e, wz yc aJą k l'f'k' . d' . b k' d k ik 
styC%nych. I kandydaci do godności dworskich. wal : U'ą SIę o Innel ru ry 1'0 ąc a. 

IstotnIe dubadecia nie tylko domal!a, • •• humorystyczne~o". 
się, podobnie jak endecja. zntiany prawa "Nowy Kurjer Polski" skorzystał z tej 
wyborcze~o nietylko ż"'.da zapewnienia okH;i, aby z.wrócić się do posła Stefana 
senatowi równorzf>dnego stanowiska z sej- Dabrowskie~o. iak mou,archiści polacy wy­
mem oraz wzmocnienia whd.z~ wyk~naw- obraż.aia sobie mo.n,archię w Pll'lsce. W od-
czej przaz przyznanie J!łoWle pan~twa .. . . d . 
'Veto ustawodawcze~ i praWa rOZWIRzy- oow\,edz~ pos'el oswl.acz}'ł. . . 
wan,ia sejmu, lecz w ostatniej rezolucji I - Nie chce.my d,awDP.~o u~tr()JU, n~~ 
ośwladcza: I chc~my dawnel, przedWOjennej m,on.archJ1. 

" ••• w państwie o takim składzie lud- Zd.a'oemy soh;e bowiem sprawę z je·j wad, 
ności jak Polska i takiem oołożeruu ~eo- choć całkowide docen~amv jej zalety Te 
grąficznem, widnieje potrzeba i istnIeie ." h. k . ·h 
'}"ć • • k zmotłą słę rzft.. wlasme c {:emv wy orzvstać w lloaS'ZYC moz JWOS , w DUarę Ja w l; ~- • • - , 

czywiste warunki i ujawniające się uspo- mm!e·rzencra-ch. I dlatego pra!!nlemy mo-
sobienie społeczeństwa w tym klerunku, narchii w nowoczemem tego IIlow.a znacz e-
przYWrócenia. lako czynnika trwalelto i niu: -chc~my tTlonarchy konstytucyjnego. 
u.niezależnione!ło od tarć politv~ZDy~h _ PanCIwie byU entm;}astami las,zyzmu .• 
dzied.zicznei władzy ~ó1a w ~aWlRzanlu _ Można być entuz:asŁą faszyzmu _ 
do wskazań konstytucJl 3-\10 maJa. W roz- . 
wo'u oważnvm twórczym i lej!aJnym p1"7erywa nam p. DąbrowskI, ale fa$zy.zmu 

J n , • • ł k' W d' ., ż d r te; myśli bed.zie stronmctwo CZynnlP w os lel!o. v a .Je l1ll. s~ę. e o I.a!:zyzmu 
wsprldziałało". brak naw tednej tylko neczv: włos·k·iej!o · 

W uzasadnieniu uchwał m. In. czyta- tempe-ramentu. 
my, że - "polityce naszej na kresach _ Więc tylko m onatrchj:t, 
i wobec obvwałeH nie1)f}lskiei narodowoś-
ci brak myśli twórcze; i szerszei10 za kro- - Tak. Albowiem IPoMltrchja iest bIij· 
fu i że głównym celem musi być zespole- sza duchowi polskiemu. \YJ szeroki·eh rze-

(tfonarchiści p~zdrawiają słę 
"',m!'rysfyr.zne Qogłoski w s -tmlB 

Nasz warsz.awski koresp. telefonuje: 
'-:'/ kuluarach sejmowych krążyła wczo­

raj we.wła p o.glosk a, że poseł Cwiakowski 
z Częstochowy, który niedawUCl z.ałożył 
,rupę ludowo- monarchistyczną, przesłał 
gra 1u1acje do stronnictwa -chrześcijańsko. 
n'arodowelito z powodu jel!o nioedzielnych 
ucbwd 

Zguo ks ferd nanda 
Radz willa 

DługoletnIego urszssil kuła polskiego 
w Berlinie 

Nasz warsz. koresp. telefonuje: 
Wczoraj zmarł w Rzymie długol.elni 

prezes koła polskiego w Berlinioe i pioer­
wszy m.arszałek sejmu ustawodawczego w 
Warszawie ks. Ferdvnand Radziwiłł. 
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Jak było do przewidzesnia, rząd an, I Czy obywatelom miast i miasteczek, 

gielski nie występuje osobiście i bepośre , położonych nad brzegami oceanu Indyi­
dnio przeciw udziałowi Polski w radziE' I skiego lub S-pok'ojnego, zależeć może na­
ligi narodów: wystarcza mu to, że prze, l prawdę na tem, aby Polska, której nie 
ciw udziałowi naszemu protestują inni I znają i której zapeWine niooawidzieć nie 
Że ci "inni" przedstawiają właśnie pUl:l~t I mają powodu, nie miała stałego delegata 
widzenia ściśle angie,lski, lub poprOSl :' ' w rad:vie ligi narodów? Czy naprawdę 
działają pod wpływem lub inspiracją Lon· ; sądzą, że obecność delegata tego sprzed­
dynu, a w każdym ra~i2 w doskonałej 7 wia się widokom trwałego pok ,iu? Czy 
nim zgodzie, .0 iuż ~tJnowi tajemnicę te· nie mają wątpliwości co do tego, że w 
go kunsztu C: yp! cmatyq:nego, który ze 1 dziedzinie spra wied!iwości międzynarodo­
stolicy an gielskiej uczynił iedn .. ze stolie' 
świata. 

wei ostatnie słowo należy do wielkich 
pancerników i najcięższej artylerji? 

Trudno to przypuścić. I dlatego rze­
czą CI '.::ale jest prawdopodobniesjzą, że 

glos, na który powołuje siQ minister an­
gielski, jest tylko echem op-in ji" która wy­
s,zła z londyńskiego Foreign OWce i odbi­
ła się o wybrzeża daleki,ch oceanów, aby 
wrócić z:: wzmożoną siłą na arenę dyplo­
macji europe}.!ikiej, jako "punkt widzenia" 
dominjów angielskich, 

Nasza ubożuchna dyplomacja polska, 
która nie wykształciła w swero gronie do­
tych ::; - s ani jednej głowy; która 'uczy się 
dopiero nosić ja,ko-tako kołnierzyk, kra­
wat i cylinder, powinnaby nareslicie przy­
swoić sobie tę jedną chociaż myśl: kto ma 
dzisiaj na arenie międz)'lIlarodowej prze­
ciwko sobie Ang1ję, ten ma zamknięte 
przed sobą dwie trzecie horyzontu świata. 

J, Przemyski. 

Pan A us ten Chamberlain i~t wtem 
!'Izcz~ślh ... em położeniu, że może najoli. 
cjalnic j w ,ś wiecie pro~lamować swą dąż,.. 

nn,~ć do utrzymania naj'Ser"': ~czniejszej 
z - dy i . armonji z rządem francuskim 
I gdyby tylko od niego zależało, Polska 
m i ałaby już dziś stałe krzesło w radzip 
ligi. Ale, .. 

Ale krzesło to stało się kamieniem 
obrazy dla dominjów angielskich, nie mó­
WląC 'już o pobliskiei Szwecii i dalekiei 
Ja; ~~ i. 

W rzeczy samej, S, Amery, sekretarz 
s'1.nu dla dominjów, powiadomił swych 
kolegów angielski<:h, że Afr,'ka Południo. 
wa, Kanada i Australja za nic w świeci"" 
nic życzą sobie, aby w chwili obecnei 
jakiekolwiek imne państwo, poza NiemcaĄ 

mi, otrzymało stałe mieisce w radzie Ln­
stytucji genewskiej. 

.....:. My, dominja zamorskie - tak 
brzmi 1::_ decvzia - zgadzamy się brać 
udział w lidze narodów pod tym jedynie 
warunk:em, że liga ta będzie naprawdę 
służyć pokojowi. A więc nie może ona 
mieć ch~rakteru antyniemieckiego, mniej 
1" więc":!j zamaskowanego; musi, nato­
miast, być ins t ytucją, w której wszystkil~ 
wielkie mocarstwa byłyby na równych 
prawach reprezentowane. Gdyby WĄ·. 

runko v.' na!'zemu nie stało się zadojć1 u' 
p ~cdzamy, że pozoslahbyś.my poza{ oLrę· 

f 

bem ligi; Anglja zaś, gdyby w niej pozo. 
stała , nie 'mogłaby nadal na nas Hczyć. 

Oto ostrzeżenie, brzmiące}aJ< ultima-
tun: ! 

Warto zastanowić się, jak olbrzymiej 
ewolucji przez ostatnie dziesięciolecia u­
le,gla w2wnęlrzna konstytu : ;a imperjum 
wielkobrytyjskiegol Jeszcze 10 lub 20 lat 
temu podobny powyższemu głos któregoś 
z ()bszarów kolonjalnych byłby poczytany 
w Lodynie za głos zuchwalstw,a. Wza­
mian za • "moc, jaką domin, ... ofiarowały 
swej macierzy podczas wojny, wyniosły 
one z placu boju tak dalece wzmożoną i 
r?z'winL"tą autonomję, że dziś na równym 
nIemal stopmu niezależności roalazły sie 
ze swą metropolją. Imperjum wielkobrv­
tyjskie, to już nie jedno państwo z kolo­
D'ami, ale szereg państw prawie równo­
rzędnych; rzekłbyś: liga narodów anglo­
saskich, Ta Uga, stanowią_ w łonie lil!i 
r..2r c ~ów związek ściślejszy o zespole ilD­
teresów osobnych, przewainie interesom 
Et:r opy obcych, dąży do supremacji i do 
zamienienia instytucji genewskiej w na­
rzędzie imperjalizmu anglosaskiego. 

Istot.nie: w imię jakich zliJsad, haseł luh 
widoków dominja wgoie},skie usiłują swój 
zaoceanowy punkt widzenia narzud~ 
Europie? W imię jakiej zasady Afryka 
Południowa poczuwa się do gł'Osu i decy­
zji w sprawach Polski, W ęgier lub Czp­
r.hosłowacii, których nie zna i których 
źródłowo znać nie !Loże? W imię czel!o 
Kan:: ':a lub Australja upiera; ą się przy 
zachowaniu dotychczasowej konstytucii 
ligi narodów, konstytucji, która nie może 
w ż a ~2n sposób uchcdzić za twór ostate­
czny i jest dopiero raczej zarysem dzieła. 
niż d ziełem wykończonem? 

Ze stanowiska najzupełnie; ludtkiej i 
zro "lm: ałe j logiki , zastrzeganie Hgi naro­
dów jako wyłącznej domeny wielkich mo­
cars tw prowadzić musi niechybnie do na­
dania i .:tytucji tej charakteru narzędzia 
r(''p r~s ;i . ~ strony pallstw wielkich wobec 
państw ~~'cdnich i mniejszych. W czyimi: 
b t ( 'e leży to zwichniecie i zwyrodnie­
n ie ligi na.rodów? 

rcj nie re ą siąca i ie nej nocy 
Nowy rząd przerobił fa na europeiska modłę 
Znik.nęły tam nawet osłąwione haremy 

Podróżnik europejski SIta.rający się bliżej ,. KonstantY'nopol dzisiejszy, a z nim i ca- I nie za.ledwie 350 km. linji kolejowcej; rząd 
poznać stosun.ki polityczne, s.o:: jalne i kul- ła Turcja wygląda zupełnie iruaczej. Sułtan postan'ow1ł w najbllżs,zcej przyszłości wybu­

I turalne, zwiedzon'ego kraju, doma' e r od- I zosta·ł zdetronizowany, ogłoszono republi- budować aa:J.sze 1.000 km. R6wni'eż 

l 
czas swego p.ierws.zego p-obyŁu w Turcji, a kę a do władzy dostały się młode i IlIaj- ; swym wyglądem :rewnę-trznym przypo­
zwła.soZ'cza t ,g:.t;'nych rei. u:~st.ach Kon- I młodsz'e sHy narodu, wychowaJIloe w kul- mina jwż poniekąd Konstantynopol i Ango­
stantynopo u 1 ,gorze, Wle ne~o rozcza- turze z,a,chod'IlI~ej, r'ozentuz.jaozmowanle ha- T",n nowoczesne mIasta e'uropejs;kie. Rząd 

I rowarua, ~ n.a;,rozma.it.szych ~r?deł cze~: I .~.la.mi demokratycznem.i i zdecydow'ane dąży do u-sunięcia a,n.aHabetyzmu, przy­
I pał euro'p'el'c,zyk swe wl,a,domoscl o TurcJl, wszelkiemi siłami walozyć z.e starą w:stetcz czem p'osługuje się zupełnie nowym i no­
I którą przecLstawiono mu zawsze , jtako pań- i ną tra,dycją. I życie handlowlC tych m.i,ast wOoCZesnym UlStawod.awstwem ~zkolnem 
I stwo ~:-v,~kroś, teokraty~zne; ~1e.dz~ł on I tpółoTjentalnych wielce się zmienił'oj nie i kuHuralnem. Pod tym w.zględem stała 

w Turc!l, Jedyrue tyle, ~ zna.J~uJe Solę ~ widzimy julŻ na każdym Moku a.n.glik6w się Turcja ponielrąd naśladowcą rosyjskie­
roz~raruczu EUifOpy .: ~Z.)ą, że 1est o~, ja- i n,j,emców, gdyż Turcy sami starają się go komisBlr:m oświaty Łu-naczrurskkgo , 
koby etapem, prze)ISC,10wytn 00 CYWI11~O-: ~koillicetrować cały han,del w swych il"ę- l gdyż o.d'n,ośna usta.wa turecka wzorowana 
wanej i ot1~.a~zowane) ~ultury zach.odme) kac.h. Polityka repubLiki tureckiej stoi była na proje'kde rosyjskim. Na uwagę za­
do martwej, meru'chome'j kultury orjeontal- , c:tłkowicie pod makiem demokr,acj,i now'()- sługu';e równi'eiŻ daleko idąca reforma rol­
nej. Stosun~i t\lJ~eckie poró~nywano do- czesn<ej. Najwdnie'js,zem z.a,dwl,em obec- n,a, która sta.ra się jak nliJj w iększe) i.lości 

Rtyc~cz.as dn~)wyteJ { prze.dWioiedn~ ~ar~~~ l nego rządu tureckiego jest prZ'eprowadze- l mieszkańców - rojników przydzielit zj,e-
°ls'lą, g zl

k
e, a sO.UJtny bcar po o n:'e l.a

g 
nie radykalnej 'l'e&ormy w życiu tOWili.rzy- I mię, uw.zględn.i.ając przy tern ra,cjonalnl> 

su tan tll'r,ec 1 uwruza'ny ył za p,anU1ąceo . , , .1_" I . . •. T 
B . 'ł k' K 1 t l d. sklem, które stan'Owczo me gOlU4 Solę z po- 'I prowadzeI1lle gos'po,darstwa. Jesh urcJa 

~. oze
b
l łas b~' OtllS ant y.nopo p~z,e wo- ~t ę - "! 1 . ;:.:;:; ą d ... . .!: :_ 4. w da},g,zym ciągu tliJk pi,lnie pr,a,cować bę-

~ennYh y z l~orem, e,gz~dycZillymh ~a}rot zmt
a

- prze,d-ew,gzystkiem o stworzenie nowych · dzie nad swą ~odernizacją, nie ulega ż.ad-
l'tSZYC starozytnoscl leowyc l ar y50 y- I .' ł:ż' k' I , I . , '. ' k'l 1 

,h E :. k: d k . .t 11t _ podstaw zyCIa ma · en.$' lego, o usta eme : ne) wątpltWOŚCI, ze w CIągU l ka .at pow , 
cznyc. urol)e s Le o umenla 1Il era nk' d' . d I ' T' d' . . , . i ' ci . h I .:tosu u mlęzy zoną a męz'em po wZJg ę- , siame nowa urcJa z praw ZIWl1e p,url)p~' 

~kle OPh1SkY~Ia, y hC~ ~raW' : a t w ZlW,Y'C l d m lOO jąt.kowym i t. q. I \ ską kulturą. Zd'aje się, że na,ród turt:.,,:k.l 
I pstryc dl,orac zyCle m.as a IIZ \yslą.ca Rz d b . lk,· ·t J ł d ' k 
i j,edue'j nocy", ale rzadko kiedy z,n,aleźć . ą o ed~~ dSiŁarTa Sl~. ws~e,· 1,em, s~ a- I zdoa spros,~a~ t~mału za am~. że po o_~a 
11/ nioh można było ,jakiekolwl,ek śdśle1sz,e mi wpr'Owa J.lC o urCJl naJnows,ze u '0- on starą zasm~dzl ą tradycJę, że USUIll<e 

tł6ł 'mówiąc 1'UŻ o ana lizie ture- .liikon.alerua techIlli'cme, Nowa Turcja, zwa- prast.are dogmaty reHgiine, hamujące roz-
szcze6 y, me 'h D' h .. t ( b'i.k.a) . .1._ b ..., k ł . d k .. ckich s1oounk6w socjalnych i pohtycznyc. na zum Urt)erepu l ,poslaUJćl. o ec- wOJ ZycIa, Ul tury 1 emo r,a.cp.. 

o y t iec idzie do nas z Paryża 
,Charleston" wychodzi ze swych murzyńskich drgawek 

J i "cywilizuje się" w nadsekwańskich salonach 
"Tłusty wtorek'! był tego roku w Paryżu bardzo chudy , 

Paryż, w lutym, 
Ofic;aJny, "kalen.darzcwy" parysk i ka:· 

nawał doibie;gł już podobno końca, Naze· 
wnątrz trud!tlo to coprawda z,~cb.."er~o. 
W18.ć. Z niez!iczc,nych s'al danc,ngow l z 
prywa'tnych pał,aeyków podawnemu do~a­
t.ują sz)'bkie, nerwowe, spazmatyczne tali: 
ty .charlesto'na, Clharleston przle,cthodzl 
swą pierWszą boarharzyń-ską ~orąctkę, po· 
dobnie jaik przechodziły ją niegdyś shimmy 
i foxtrott za'l1im o~woiwszy się i przysto· 
sowawszy' do chłocLne.go kllimatu Europy, 
ni€ złalg<Jdni.ały, przydchły, nie z,europei­

'zowały się. ChalI'lestoo, który z forsowaa 

nych w otbe'c,nynt sezonie tańców jeden 
rokuje nadzieje dłu'ŻSZI€ I!1'o żywota , pru­
Cihodzi jesz,cze fazę pierwszY'ch ,g w y> 00 na­
wpół murzyńskich drg.awek, które posliJdz. 
'ki p'aryskiclh saJ,onów stopniowo ",cywili ... 
'zują" i oszlifowuią w !Ułyn.nyc1h i spollwi· 
nieqsz)'lClh kad'en'Ciadl. Idąc no tej linji da· 
l'ej, charleston roku przyszłe,~o niewiell> 
!będzie już przypominili,ł dla1'le,gtOon te.go. 
roczny, po,d'o'bnie iak slh:mmy azisiej.sze 
niewieile za,cih<Jwało ~UlŻ ceah wspóiliny,cll 

ze swym murzyń-sk:.m prototypem. I ty,c,b skarg powa.żtnie nIe naJ1e!y. 
Karnawał paryski z okres.u ofioja~nego' .,Mardi gras" jest ied.nocz~nie łn1dy. 

przesZ(·dl z początkiem bieżącego ty'g'o- cy.jnem świętem midim.ete'k i oIDCihodzony 
dn.ia w swój 'Okres półoficjalny, okres byw.a z t~o powodu podwójnae ooc7Jl1le. 
w1elkich balów pryw,atnych, w kamawał JUIŻ o.d s'amego ra.na ulice ~e~atycz:nego, 
sfer uprzywile;owa'IlYlcih, Dla nj,euprzywi. nie dziwią;ce,go .się niczemu Paryża zar.:>i­
le jowanyc.h miło.ś:ników tańlca pozostały ły -się od tłumów niec,odz.ieilln)'lOh i nie­
daJ'ldngi. To też ,porżelgna.nie było hu,czne dz.iellill)dl po.sŁaci: smętnolicyoh !pier!)­
i serdeczn,e, Tradycyjny .,tłusty wtorek" tów, pstrych poliszyne~ów, wyfr.aczonY':h 
(mar,di gras) równa;ący się m1l'i'elj więcej markizów, białych maifkiz i wlSzeil'kie.go 
naszym "os.tatkom", Olhchodził Paryż te- rodza ju stworów obojga płci iIlie p'ocMru:ą­
gorocznv uroczyś'cie i solidamie, Dzienm- cy.cih się hi-story.cznej kIasyfikiliJClji, kt6re 
ki paryskie (:0 prawd a, przypominając z I!rUlPami lub w po:edynke "'neciągały uli­
tej okazji "tłu.ste wtox"ki" ostatniC'h lat caml we wszystkich kierun::ktadh z nie2lll­
przedwo;'eil'!illy.Cih i J),orówn.u~3Jc je z te~o- p-ełnie treśdowo pOw1ązaillą piosernką 11,. 

rocznym, skonsta tow'ały iedno,głośnie s.pa- u.s,taoh ~ 
dek tempa i z,a,nik wewlośd dzisiejszego "Ma~i .gra s , mał'di grM. 
Paryża, który pocloolbno fjeoŚ'li wierzyć Ne t'en va lPalS 
dzien.nikom) w porównili,uiu z czasami Nom:; oru11ons mMl~er du erEl/Pes .. :' 
przedwo:€rlnemi niezmiernie o-sow~ał i /po- Spotkać można je było wszędzie: na 
smutniał. Przypusz,czam je diIllak , że przy- ulicy, w "metrze", w tramwaju, w kawiar­
pisać to na[eży abroniczn.emu .gJloryfiko- ni oclbi;e,;ące dziwacznie Da tle codzien­
waniu .. da wnyah dobrych (:zasów", upra- nycih szary>oh prz.e,c,hod;niów i mimo to 
wianemu z zamiłowaniem J)ifZez .starszych zwracając na si elbie :eclynie uwagę co­
PailliÓW wszystkich 'naroclowOtŚci i że bać dzoziemców rdzenny bowiem paryżanin 

Baczność, Konsumenci! 

uważa za sw61 moraln.o-kulturaJny dbo­
wiązek niczemu się nie dziwić i nie po­
'święcać zbyt netr-ęŁnej uwagi swemu 
bliźniemu wtem na:dys,kretniej.szem i 
na'ibar,dziei wyroz.umiałem, e1e j€.dnocze­
'ŚJnie m.oże i naj.obojętrnie1jszem ze wszyst­
'kich miast, 

Firmy zakładów gastronomicznyoh w Łodzi, a mianowicie: 
"Grand Hotel", "VersaiUe", "Metro pol" Gedulda, Wiśniew­
skiego, "Biały Bar", "Rogów" i "Manteufel" nie dOflisują 
do rachunków 10010. 

Pozostałe firmy trw:llją w uporze i zaangażowały do pracy 
nie zawodowców, lecz ludzi ni ełylko ,; czarną p rze szłością , ale innych "fachów". 

Przeto ostrzegamy Konsumentów, by nie pozwalali doli­
czać sobie 10% do rachunków. 

Z powataniem 
Oddział Kelnerów Związku Zawodowego Pracowników 

Przemysłu Gastronomiczno-Hotelowego w Połsce. 

Pod. wle,cz'ór ukostiumowane tłumy 
zdążające z jednego balu na d,rugi zalały 
sobą wie.Jkie bulwary, forrr.uqą,c się w sa­
morztl'łnc pochody. rrzecina:ąc miasto na 
dacha.cih natłoczonych aut i girnąc w 
wszechpo;emnycih wnetruch wie'lkioh pu­
,bHcznych sal balowych. Paryż dni,a po­
wszedniego, Paryż ma jący n,aza;utrz rano 
.stanąć do ~odzie'D,nej pracy z żaiem i hu­
morem żegnał swój zimowy karnawał. 
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• ,Słynny" roz\Voiowiec 
lala Chamlsc aresztowany Prze 

.-

2.111. -- GŁOS POLSKI. - 1926 r . 8 

ozs zyga · ącą ba alją 
o rozszerzenie rady Ligi Narodów 

Jak nas informują w Rypinie, wojew. 
warszawskiego aresztowany został znany 
publicysta rozwojowy i prelegent war· 
szawski Józef Jaxa-Chamiec. P. Jaxa­
Chamiec poszukiwany był przez sąd okrę­
gowy w Suwałkach, jako oskarżony z 
532 art. k. k. (obraza władzy). 

Wedłu~ informacji władze sądowe 
"Vyznaczyły Chamcowi 500 zł. kaucii. lecz 
wobec niezłożenia żądanej sumy został 
osadzony w więzieniu. 

A 

DONIOSLE ZNACZ~NIE WIZYTY NIN-I HISZPANJA GROZI. 
CZICA W RZYMIE i PARYżU. MADRYT, 1 marca, (P-\T). W czasie 

I PARYż, 1 marca (pat). _ Nawiązują.c ; ~anifestacji t;rządzo~ej. ?{ze~ .hiszpańs~ie 
! do jutrZJejszego przyiazdu do ParyJŻa mi- I s ,o,:,arzysze'ue prZYJa~lO lJ~l. n.ar~do~ 

nistTa Nlncz,icza, "Le Jour, nal" pisze: Wi-I o!lwla?cz~ł hr. Romanone!l, z.e. Jezelt Hl­
zyta jugo.sł·owiańskieJ!o ministra spraw 7.a- sz~an!a. me uzyska stale~~ mIeJsca w ra­
granicznych, z,łożona w okresie między dZle ltg.l. na.rodów, to będ~le zmusz,0t;a 7.a-

tk' . g M r' . 1'«' stanowIc sle, czy pOCZltC1P. godnoscl na-

cialnie i w bardzo 7.dec:ydowany, stanow­
czy sposób sprostował wszystkie wersje, 
rozsiewane przez prasę europejską, na 
temat sprzeciwu Japonii w kierunku roz­
szerzenia rady 1i1!i. 

Rząd japóńSlki stwierdził ponownie, tż 
sprawa ta nie została jeszcze w parlamen­
cie omówioną, oraz nadmienił, że kwest ja 
ta podn:esioną zostanie w czasie najbliż­
szym, jednakże oczekiwać należy ze stro-Prezes sądu włamy\V~c~em 

Sam się okradał by zdobyć premIę 
ubszplsczsnlową 

BERLIN, 1 marca. (PAT). W sobotę 
Aresztowano prezesa sądu okręgowego 
Jurgensa pod zarzutem dokonania w 
swoim własnem mie'szkaniu włamań, w 
celu uzyskania ubezpieczenia. Wynik 
śledz·twa trzymany jest w taiemnicy. 
Sprawa przybierać zaczyna chara1der 
skandalu z tego względu, że ,.Die Welt 
am Abend" wykryło w przeszłości Jur­
gensa szereg nadużyć. 

Podczas wojny był on kierownikiem 
biura wywiadowczego, gdzie dokonał licz 
nych nadużyć. 

W roku 1918 o~karżono ~o o popeł­
nienie w 60 wypadkach nadużyć władzy, 
które doprowadziły do aresztowania Jur­
gensa, 

Amnestia 0~6Jna uwolniła go od od-j 
powiedzialności. Pomimo takiej przeszło. 
ści otrzymał on stanowisko sędziel!o. • 

Zam achów dynam!towych 
w Chicago 

dokonywali CudzDziemcy przy 
wspdłudzialB p{llłcll 

LONDYN, 1 marca. "Daily Mail" do­
nosi, że Daves złożył w senacie amery­
kańskim sensacyjne oświadczenie, które I 

stwierdza. iż stowarzy~zenie cudzo ziem· I 
c6w w Chicago dokonało w ciągu ostat­
nich lat przeszło sto zamachów dynami. 
towych. 

W z"lmachacb tych brali udział. wyżsi 
funkcjonariusze policii chicagowsk:e;. 

ŻYWy falerwerk 
1-IBtnl chło,czYk s~ałony na 
dziecinnam przudsfawiuniu 

spo ~ntem l.e o z . usso !nIm a .se's~a 1,,1 rodowej po~woliłohv ieJ' na dalsze pozo-
narodow, zWIązana Jest z zasadmczem Ul- . " • 

d ·· d b l . . ., "tawanle w radzJe ,111Ó1. 
~a ntentem o y o Jecne),a mtanowlCIP W d b d "'1 . d . ł . 

d ·· t . k' d po o nvm uc 111 wypowIe zla SIę z zaga n'en'em nas ęps.tw, la I,e powo 11- równl'e' b l '1' . t . g . . ... N' . d 1" d' z y y m nJS er soraw za ramcz-
Jle we)SC1 e l-emle-C '0 _Igl naro OWo nych i były ambasador P·eres Caballero. 

Przypomniawszy o enerj!icznem po-
parciu Włoch kandydatury eolskiei do sta- crom TEż DOMAGA.JĄ SIĘ STALE. 
lego miejsca w radzie, "Journal" zazna- GO MIEJSCA. 
cza: Jeżeli Jugo.sławj,a pragnie istotni!> za- LONDYN, 1 marca. (PAT), Pisma do-
cieśnić swe stosunki z Włochami, to przy- noszą, że dcle~lt chiń~k! do Ij~i minister 
jazd Nincz[·cza do Paryża sianowi dowód ; pełnomocny Chin w Lor:.dynie, Czao-Hsin­
iż pra.gnie on, aby to dażen~e Jugosławij; Su, w sobotę ubie~łą oświadczył, źe dr. 
realizowane było w całkDw:tem porow- Genewy udaje się z nakreślona linją po-
mi,eniu z Francją. stępow&.nia. 

"Petit Journal" pis7e: "Wizyta Ninc7.i­
cza w Paryżu posiada szcz-e.gólne zna<:ze­
nie ze względu na wysunięte obecnie Z;:I­

~adnieni-e ewentl1la,lne~o przyznan!a stałf'­
go miejsca w radzie H~i narodów P01scf:. 
zaprzyjainionej z mllła enŁfmtą oraz z po_ 
wodu dążenia Wloch i .JI1I~osławji dr> 
stworzenia ws.p6lnego frontu przeciwQz~iI­
łalno~ci faszystów w Blldapeszcie lub Mo­
nachjum. 

MinisteT zaznaczył, źe jeśli sprawa o. 
gran:czy się do przyzpan:a dałe)1o miejsca 
Niemcom, lo Chiny nie hędą czuły hanr.o­
nji !fcnewskiej. 

W razie jednak wysunięcia dalszych 
projektóv{ roZ'szerzen!~ rady, Chiny do­
magać się będą stałego miejsca. 

RZĄD JAPO';rSll'I JESZr 7E NIE ZDE­
CYDOW AL SIĘ. 

LONDYN, 1 marca (AW). Z Tokjo 
donoszą, iż rząd japoński raz jeszcze ofi. -

I ny nie sprzeciwu, a raczej zgody na roz. 
szerzenie rady. 

I\NGLICY WY JEżnżAJĄ DO GENEWY 
6-go MARCA. 

LONDYN, 1 marca. (PAT). Sir Austen 
I Chamberlain i Robert CeciJ wyjeżdżają 

do Genewy w sobotę dnia l) marca. Spo­
dziewają się, że równiej: j inni główni de. 
Jef!aci przybędą do Genewy w niedzielę, 
~o umożliwiłoby odbycie wstępnych rOJ:-

I mów o charakterze nie oficjalnym. 

I NAJAZD DZIENNIKARZY NA GENEWĘ 
r GENEWA. 1 marca Sekretarjat gę.: 

I neralny ligi narodów otrzymał już prZE"A 
szło 500 zgłoszeń od pf}:edsta wideli pra­

: sy, pngnących otrzymać wstęp na naiblit.. 
, <;ze pOSiedzenie rady Ii~i Na1więcej, bo o~ I k?ł.o 200 .kor~spondentów z~ło.siły dzien-

I 
nlkl memteckH?. 

Zgłcszenia napływają w dalszym ciągu 
i liczba ich do;dzie dl) ty~iąca. Wobec te­
~o tylko część zgłoszeń bl;dzie uwzględ-
niona. 

is ing kaza n na la a więzienia 
za zabójstwo w stanie cafektu i sfałszowanie wekski 

Orynał 

Bisping został aresztowany i osadzony w więzieniu 
Nasz ~arszaws~ koresp. telefonuje:. I zany zostaje za zabójstwo w afekcie i słał· l wanie się jest dostateczną gwarancją. 
W dn.lU wczoraJszym po trzytygodmo- szOlWanie weksli na 4 lata więzienia z po- Prze·.vodn:czący oświadcza, że de;:yz:a 

w)"ch obradach zbawieniem praw". .sądu iuż zap2rJła i Bispin~ aż do <:2Jas'.1 .zło-
zapadł wyrok w procesie ordyn. HIspin,ga. Z zarzutu żenia kaUt,'! 

. O godzinie 12-ef w p~łudnie przewo·d- I usiłowa.:nia otrucia ks. Drnckiel!'o • Lubec. zostaje aresztowauy. 
ruczący odczytał 14 pytan z.reda.gowanych kiego strychniną został uniewinniony Na S d l d k ł B' - g 

d d . • ą OPU$;C za sa, ę a o o a lSpl-t ol 
przez są , a na J!o z:nę 3 po poło wyzna- I zasadzie amnestii kara została zmniejszo- b' . • k . • • . kt6 Zbl ........ 

ł . k z. leraJą Się rewnl l znaJOmi, rzy_ czono og olSzeme wyro u. na do dwóch lat i 8 mies:ęcy • b k' n_ 
. . _ .. .':.. rają sumę po 1 ze ną l1a aucJę. J.l41 czaSU 

Z Kalisza donoszą nam: Sala sądov:a Juź. o godz. ~ po p~łudn'1U , Prokura to: KamIńskI :vnos1 o Z'l1>lesl·e.me I zebrania całej sumy, co jeszcze wczoraj nie 
Straszny wypadek zdarzył się w jedn,e'j była przepetnu)Da pubhcznoŚClą. srodka zap'ob:e~a wcze!!o 1 nastąpiło, Bisping zna~dował się w gmachu 

ze szkółek tut?is~ycb . . Policia z trudnością utr.zymyw.ała po- zastosowanie bezwzględnego aresztu. I sądu nod eskortą policji. 
~odcz;as dZleclnn-e~o przedstavn~rua 4- . rządek, Obrona domag'a się, aby wpłaconl:: -

k1etntt'· Stas B~kuman przebłrfa~y w pak~)J~;o~lY I Około ~odz. 4-ej przybył na saJę oskar- przed trzynastu laŁy 100 tys. rubli uzna c "l~n"ztoulan'e skazanego os lum paZIa puszcz.a a'erweT 1 .•. '(a.;; e. .: . . . d b" l(,~ ~ 
od iskry zapalił się kostium, a potem u-' zony Blspmg, pózmej obrońcy, aJ-e na 0- za ·ostateczne za ezpleC,Ze111.e. B-
br,anko na dziecku. I głoszeru-e wyroku <:zekano aż do godziny I Sąd postanowił zażadać ISP nga 
.. Na sali powst~ł popłoc? - nikt nle po- ' 7.30 wi'eczorem l od skazanego kaucii io tysięcy złotych. I W ostatn·iei chwili dowiadujemy się, te 
spIeszył z ratunk1-em, l!dyz matka Bauma-/ Przewodniczący od'czytuje sentenc:ę B';6', . d . z Po.woou ruezłożenia przez Bispinga żąda. 
na zemdlał.a. . . . .) 1Sp.n" os Wla cza. . .. 

Gdy wreszcie ugaszono ogień, biedne l wyroku ktory brzm.1 Jak na~tęp.u·~: ,.w teLcbwHi nie mam tych pien;ędzy. Są- ' nych 10 tyS1~CY złotych ka~cl~ ~stał 011 

maleństwo iuż do~orywało. "Ordynat Jan Kamil Antcn.l B1Spmg ska- <łzę jednak, że moje dotychczaso-we zacho I ar~:ztowany l osadzony w WIęnemu. ---- --, .. _ ... _----------
Kto chciał· porwać uroczą aktorkę? 

ZaJ;!adkowa przygoda p. Marji Malickiej 
CZY koło zydowskie oRłosi 
tekst ugody polsko~żydowskiei? 

Spr'lwa ta rozstrzygnie się na z Warszawy do,noszą nam: - Grozi pani napadl la mus' alem pa­
Urocza. heroina na.s'lego dramatu pan- nlą ostrze·c, choć gro7.i mi wyrok śmj-:,·-

na Ma't'ja Malicka miała wczoraj niezwy- ci, bo... Nasz warsz.awski korespondent tele-
kłą przygodę. Przygoda zaczęła się wła- - Ale kto pan jest? fonuje: 
ściwie one~daj, al-e wczoraj rozegrał się - Jestem Antoni Ziół... i chcę panią Ogłoszony przed kilku dniami wyw1ad 

dzisiejsze m posiedzeniu koła 
Wnios-ek ten zapewne 

upadnie, 
p{)n!eważ koło żydowskie w swoim czasie 
zobowiązało się, że ni.e ogłosi tekstu. je! epilog ze współudziałem policji, kole- ratować, bo bandyci się zmówiH przec'w z min. SŁ. Grabskim doty.chcza.s 'est jes7.­

gów, koleżanek, palpitacji serca u pań, pani, a ja nie mogę do tego dO;:Juścić. bo ... I cZle przedmiotem gorącej dyskusji w kole ~~!:':!:~~~~~~~~~~~!!!!~!! 
naturalnych zblednięć o-bu policzków u I znikł. Panna MaJ!cka o mało nie żydows.kie.m i prasi.e żydowskiej. ~1MWł!;Z;;;"*k 
panów - słowem - grana przez pannę zemdlała, to samo chc:ały zroh;ć jei ko-
Malicką sztuka w teatrze Ma.łym, miała leżanki pp. Czaplińs.ka i Służhicka. Któ- W wyniku tego wywiadu na dzisiej- 40 tys. dolarów 
przybudówek w stylu filmowym. ryś z kole~ów wezwał policję. szem pcsiedzeniu koła żydowski.ego zgb-

A rzecz się tak miała: Przybyło trzech rosłych re,prezentan- szony będzie wnlose'k domagającyy się wygrał Hr. 341ZlJ.8 
Panna Malicka, niesyta sukcesów war· I Łów gwardy[ komendy głównej i pod icb I ()głoaze.w:a ,.,ełn~o teJrstu ugody pol- . W.czoraj. o gO,d~. 11. ra~o. w przepet. 

szawskich zdobywa nowy ich cytkl w Lo- opieką pa·nna M. skoń::zvła Ca~l1avetow- sko-żydowskiej moneJ publlcznosclą w1elk:e) salt konfe.. 
dzi i do Warszawy "wpada" tylko do ską "Historję", poczem stróż·e bezpieczeń- .:.. ,. I rencyjnei w m!nisterium skarbu rozpoczę-
odegrania ról dawni,eJszych. W tym też stwa odwieźli ją do domu. I aby .w ten spowb u~owodnIc, ze osw:ad- lo się pierwsze cią~nienie drugiej serii 
celu przyjechała onegdaj do Warszawy. Sprawa na tern się kończy naoraz!" l czem-e p. St. Grabsklel!o co do "numerus ' \ S-proc. pożyczki dolarowej. 
Ku wielkiemu jej zdumieniu doręczył jej jest zagadką, którą usiłują rozplątać, orIota- J claousus Sensację dnia wywolało wyciągnię-
sŁTóż domu zagadkowy list przestrze!;!a ją- na śledcu~ nie jest zgodne z prawdą. cie z koła szczęścia wygranej 40 tys. do-
cy przed "zamachem" i t. p. okropnościa- larów. 
mi, a radzący na wczo:-a;szą po.nołudniów- l _~ ~.~, Gł6wna wygrana padła na numer 
kę udać się autem, które będzie na niCI I &!!!!! !!!2!22!5 341.248, który jak się okazuie został 
czekało przed brama. I ,. ł. p- ł d!.r- sprzedany • 

. Istotnie wczoraj przed tTzecią po?olu- I Gen. SzeptYClil obraZI SIę na 1 su Snlego Dalsze wygrane padły na następujące 
dmu cz.ekalo przed domem auto, lecz pan- • • numery: 
na Malicka nie zaufała ~u, b : o~ąc ~oroż~ i zwrócił się do min. Zellgowsklego 8.000 dolarów - nr. 582277. 
kę. Auto puste konwo.owało la az nod • • po 3.000 dolarów _ n-ry: 227955. 
teatr. . z żądaniem udzielenia mu satysfakcJI 592410, 253279. , 

Na tel:1 irończy się akt pierw~zy awan · • • . • . • I po 1000 dolarow - nory: 631523, 
tury, drug' za9zyna się uo p'~-rwszym a~- Nasz warszaws.ki koo-esp •• !~Iel-onuJe, I sk?~~h gen. ~e1igows~!ego z ząda~wz.m u- I 479745. 557583, 514756. 303587. 
cie sztl,'{i w te3trze. t5dy do parderohy f .Dowiadujemy Slę, że b. J?1 .In1St~ .spra~ I d~le. ~t'Ia mu s~tysłak~JI za ostatDle wy-! po 500 dolarów;; nory: 064"'30. 369495 
J.:a~ny M. wpro:wadzopo młodzieńca żą- I wO's,~w"Vł-ych, gen. SZ2J:t!~kl :z:wroClł S!.ę Wlaav marsz. PIłsudskiel!o. 161716, 158648, r.06c_32, 054713, 747966, 
Cla)ąccgo ~oulneJ rozmowy. podobno do obecnego mWlstra spraw wOJ- l 642617, 971044, J51747. 
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C1a~na nsła nieuclciwych 
kuPCÓW zagran cznych T· · a 

Niebieskie ptaki 

taksówki Nr. 419 Wpf'owadzona została w , e l 
Bradfl'rł. d 

Czarna lista firm cudzoziemskich i ko- Samochó d cze ka na włamywaczy. rozbijają.cych skła 
tonjalnych została wprowadzon.a prZlez Kto okradł firmę Monica?-Nie wyświetliła naw, et tego wczorajs~a rozprawa 
Izbę handlową w Bradford naskutek u-
chwały, powziętej w tym względzie w gru 24-letni p. Ra jmund Karpifuki, z z,awo- ~tanowiono, że nieznlajomy powia.clomi ~o 1 O umówionej godziruie pojechali wszy-
dniu r. ub. ! du szofe'!', znalazł się w październiku, ro- o terminie , w którym towa'!' wspomruany l scy trzej przez ul. Piotrkowską Tha ulicę 

Vi! tym. celu. prowadzone będą dwie ! ku ubiegłe ~o bez z.ajęci a. Posi.adaja,c jed- ma być przewiez.iony. ' I Pustą i zatrzymali się puy parrkanie pose-
spec!alne .ltsty. fIrm l~b towarzystw cu- I n.ak rozległe z n a ;omości w sf.erz>e k :,e row- Po doiściu do porozumienia poże.rfnano : sj:i nr. 26 _ 28, sąsiadującej z posesją p. 
dzoz lemsklch I kololJl)alnych, w stosunku I ' . . Ii KM' N" k ł 
do kt6.rych udowodnione zostały zarzuty, cow samochod.owych, wystarał Się u i!lIl~C~ się . I . on~<:a. :.eZl!lĄ1 ~my w~s ?czy z sa· 
co d.o nieuczciwych prakt·:'k. Listy te dla o podrzędną pracę· W zakres czynnosC'l Podewruż Karpiński s.amodzielnl.e sa- I ~ochodu, roz~Jrz,ał Sdę podeJrz.ltwym wzro-
uprouczen: a ;J.os ić będą miano: lista wy- kierowcy wchodz.j utrzymywanie zewnętrz- h d' d'ł' d" rf. I klem dokoła l ,=,odszedł do park.anu. Pc 
k ' . l' t L' ta Je • • mOoc o 'U me prowa Zol , wuęc za aDJle }eó.o h '1' ł k ł' ł ro czen t czarna tS a. 1$ wy roczen nego wyg,lądu samochodu w stame należy- I ł b I .. of któ c Wll począ ~zyczeć st umLOnym g osem 
?ędzi.e ~ost.ępną jedynie d}a urz~dnjkó:v tymj tę właśnie p.r acę pO'l'uczaH kierowcy I po ·eoga ,o na ~em, y zna ezc g,z era, . - I "Jasiu!. .. Jasiu!. .... Nikt się jednak nie .od-
, czlonkow Izby, czarna hsta zas będZIe K' k' ryby SIę p od jął tego ryzykownego przed- , ł T hr' ł 
podawana do publicznej wiadomości. p. arplńs .lem~. . " . sięwzięcia. W tym celu porozumiał się z'!wa. ymcz.a~~~ r~c . u.lc~ny wzmaga 

Zarzuty przeciw Hrmom lub towaorzy- Pewneg,o dma zntal,azł S I ę p. Karpmskl K " k' F . k' S k' Słę· Coraz CZęSCle"J ZJaWIali SIę prz.echod. 
. . , arp:ns t z p. rancIsz ł'em zymczal·em, I . M' d . . h d'ł t t d 

stwom cudzoziemskim i kolonj.alnym co ze zna10mvm szoferem na dworcu Łodź - f . ł t . S kOle. 1ę zy mnem1 przec o ZI a ·am ę "i 
d . . . h t . b d' .~7..o erem. 1 stanę o na em, z.e zymcza I C' h • k któ 'd··t· .. o meuczclwego 1C pos ępowama ę ą T{,a,liska. d .. . k d' t p. l!C ons. a, rą z Z1WI o nlepoml·ernle, 
b d U arfę J'edynl'e w stosunku do I d . h . po e"mDe Sle ra Zlany towar prZle ran- . . kOT bn'k k .. . I k ł ra?e po w 5 . . ' • Po chwili podszedł o niC pew/'en " ze 1a d'S OS<) 1 rę<:l S1ę CIąg e o o par-
Ul mbow!źz~,,:rurtych dn1a l-go hpca 1925 r., ! męŻczyz.n,a i pcIedł z,awj,eźć się na ulicę sportować. kanu. Przypuszczając jakieś występne za· 
u po ,meJ. I z· W . dt· . h l' Po upływie pewn·ej!o czasu Karp:ińs...1d , . t h t C' h ńsk o 

Każde zażalenie, wmeSlone przez Ja VV1 szy. . 51a. l po·.,ec ,a '1. ••• m~ary :zec męc~. zn, p .. IC .. O a' p . 
członka Izby, rozp.atrywane będzie przeL W cz,asle laz,dy między p. Karplńsk~m 1 zawi.adomił Szymcz,aka, że ukartowana wtadomlla o powyzszem naJbLizszei!o po-
komitet, wyłoniony przez izrę w celu roz- pas.ażerem zawiąz.ała się żywa rozmowa. wyprawa będzie uskuteczniona dnia 16 li- ste!11nkowego. 
ważania spraw, wchodzących w zakres Pod koniec iazdy byli ze sobą ]·u·ż w tak stopada p b ł f k" l' .. ustall'ł . .., d P d d" rzy y y un c}OnarjUSZ p01CJ'l . 
~m: eJsz7J proce urY:

b 
o u. owo ntllen~u. wy zażyłych stosunkach, że n.iezn,ajomy po- W umówionym te'I'min:i·e jedtnak na po- że ~amochód ma numer 419 oraz spytał (l 

Krc '~ema W spaso, nlepozos awtaJący. ... d t . h d' l M 'uszki zJ'a . . 
wątpliwości. prosll obu szo·fer6w na rr'-ednego o re- s o·u SamOC o ow, przy u . om · - przyczyrę zatrzymania. się. 

a) sekretarz Izby komunikuje się na- stamacji. Wresz.cie rozmowa zaczęła przy- wił się niezn.a;omy i oświadczył SZymC7.a- Sjo.Ofpl Szymczak tłoma.czył się, że p.:). 
tychmia~t z odno,śn,ą '~i~ą lub towa.rzy- , bie-rać c·oraz to bardziej intymny charak- kowi, że planowana j.azda musi być odło- PSltłO : ię światło i mus! je naprawić. Szvm-
s~wem 1~ :vyszc~eg?lnlaJąc ~arzuty p;ze- I ter a naeznajomy, który nazw:ska swego żonra. c k ·(.dr.a.k widz c podejrzliw.ość poIL:ii ; 
clwko mej podmesl.one, zaząda bądz to '.' .. l ., ł K. d' S k.za J '. ą. . . 

gl . t" b d' t " . I WC.laz me w'lJawla , zaproponowa p. ·ar- Wreszcie na.słępnego mazymcza, 7:aczął .s·'ę obaWIać IŻ zamla>ry tch btada ure u owama pree.nsJl, ą z o wy;asme· . , . . . . k d' k'" ó ' , , '. 
n:a, ~ub tei wy,raźenia zgody Izby han- pms.klemu pr~.ewleZlelll'e s· r~ z.l,onego to- Karpińs i i tajemmczy rueznajomy um' wykryte i nal!1ił ~ od1azdu. . 
dloweJi I waru za sowltem wyoog'rodL.oe11:l'em. wili s1 ę, że tej nocy między godzina 3-4 Nie wziąwszy W'lęC towaru _ o.clIechal.t. 

bl w razie nieotrzymania zadowalającej 'P. Karpiński zgodził się 11Ja of>ertę i po- ! rano pojadą na wyprawę· pozostawiaiąc n~eznajomel!o. 
odpowiedzi - nazw·a odnośnej firmy lub N . tr l n'on"" w ma6.azynl·e p. 
t t .. t' d l' ·azaJu z znoae, 'V ' '" owarzys wa wnIesIona zos ame ·0 IStv k .. R 
wykroczeń wraz z takimi szczeg6ł.ami K. Monica otwór w murze na wys.o OrSCt 

dotyczącymi wykroczenia, iakie komitet łokd. oraz 12 sztuk towaru na pl.a..cach 
uważać będZlioe za wbściwe, o czem fir- pod nr. 26 _ 28. 
ma odnoś~ z.ost,an.i.e powi;adomionąj . Otwór został wykonany od strony przy-
. c) komItet Jest upowazm01~.y do .wm>e: budówk;i do której magazyn bezpośrednio 

stema według swego uznama do JedmeJ . ' .' d 1" ł d . 
z powyższych Hst nazwirska któreg0kol- przytykał. Przez otwor oSUi'l~ SIę z o 7.Je-
wiek ze ws.pólników lu,b dyrektorów Hr- je wewnątrz, skąd powyrzucali łowa'r. kt6-
my lub towarzystwao, które dopuściło się r.e~ me urndeśH. zostawiając go na WJ;pom' 
wykroczenia. nianych placach. 

Skoro nazwa " fiTmy lub towarzystwa 
zanotowaną zosŁała dwa razy na liście 

- wykroczeń w drodze powyilej przew:dzia 
n e j. i o ile otrzymane zostaną jes zcze dwa 
oddzielne zażalenia ze strony dwóch róż­
nych firrm, należących do Izby, nazwa 0-

skarżonej firmy lub towarzys twa wniesio­
Yl ą zostanie "ipso facto" na cwz.arną listę. 

Wykreślenie z czarnej listy nastąpić I 
może jedynie na skutek zaspoko.~ooia . 
odnośnych pre.felnsji w drodze, która spot- ! 

ka sh z zupełną aprobatą komitetu. 

PO OJU 
M 1. Raczkiewicz wita .jący zjazd przedstawicieli sejmik6w 

Wszystkie te .okoliczności sprawy na­
prowadziły policję na przypuszczenie, iż 
taksówka, w·idziana w nocy z 17 na 18 li­
stopada przy posesji , znajdu}e się w związ­
ku 7, wykrytą lc1"adzrez,ą. 

Polkja, zn:ając numer taksówki. udała 
się do Szymczaka, kt6ry wskazał Karpiń­
.ski ego, ten zaś z kolei dopomój!ł do ujęcia 
nieznajomego, którym oka,zM sJę Marian 
Walerjan Kacperski, .znany złodziej. 

Wczoraj sprawa ta zrua1azła się na wo· 
kandzie sądu okręgoweg.(). Sąd po wyczer­
pującym przew·odzie sądowym, skazał Kac­
perskiego na 1 rok i 6 miesięcy ues.ztu, 
zaś Szymcz,aka i Karpińskiego. po 6 mie­
sięcy domu poprawy, z zaliczeniem arresz­
tu prewen.cyinego. 

umeblowanego z niekrępującem wej­
ściem w centrum miasta, poszu­
Kuje student Uno Warsz. Oferty 
do "Głosu Polskiego· t ul. piotrkow­
ska 106, sub bJ. K.., 106g-2 
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Wag. 

JAN EGGE. 

Nieznana gwiazda· 
Sensacja była n.i.esłychana. Interesują­

ca wi.adomość obiegła sąsiedzłwo, ogar­
niając wreszcie i całą, cichą zwykle, uli­
cę przedmieścia. 

Ośrodkiem ni·ez;wykłego t'ego zai'1l:t.e­
resowania była wdowa po radcy kancela­
ryjnym, pani Lehman. Właściwie nie ty­
le ona sama, co jej mieszkanie, które 
przyniosło jej takie szczę,ś,cie! I co Ul. 

szczęście I 
Ni·edawno pani Lehm.an odnajęh ko­

muś całe swe mieszkanie, ni·e mogąc ze 
szczuplej swej pensyjki wdowiej płacić 
za cztery pokoje czynszu, który pewoli 
doszedł już do wysokości niemal przed­
wo·':!nnej.. Zostawiono jej jeden mały po­
ko ik od podwórza, g.clzie żyła so-bie jak u 
pana Bo~a za piecem, obsługiwana prz;ez I 
służbę swej lokato~ki, miała do dyspozy­
cji jei auto. dostawała prezenty i hilety de I 
teatru - jednem słowem pani Lehman 
wy,trr ała wielki losl 

Meble jej oddano na s.kład, a potem 
w ro wadziła się nowa l.okatorka, Był to 
po ::>roslu tryumfalny wjaz.d księżni,czi-i z 
bajki. Ludzje stali pod bramą, z podziW11 
o~wierając sz.eroko ocz,! i usta. Mon1~- I 
r? r , "zvwl eźli urządzenie kąryielowe, ca­
t:> z niklu i porcelany, trzech tapicerrów l 
u .· ządzało mieszkanie, ściany wybite ;ei­
wahną ta >etą, a robotni,cy wynosili z 
w ozu meblowego całe muzea przepię­
knych i kosztownych drobiaz~ów, ~óry 
poduszek jedwabn)'lch, wspaniałe Lampy, 
lustra i żyrandoLe. 

A meble I Mój .tY~B.~UJ.-,~AIil'~jpa:łar-

nię z arse:lalem starej oroni i stosy Cll­
downych dywanów perskich, potem an­
gielski pokój klubowy z ciężkiemi mebla­
mi skór.zanemi, daIIl:Slki buduarelk z n :e­
bi .skiego jedwahiu, a w'I'eszcie białą sy­
pialkę z olbrzymiem łóżJkiem z baldachi­
mem, które ledwi>e prz,e'szoł pr2lez bramę. 

"U p,ani Lehman miesz,~a gwiazda fil· 
mowa I N o, moja pani, co za szczęścio" ma 
ta kobietal" 

Wkr6tce cala dzielnica nie mówiła (I 

niczem innem, jak o gwieździe filmowej 
pani Lehman. 

Coprawda trudno było się dowiedzieć 
gdzie właściwie i kiedy gwiazda nagrywa 
swe filmy, a i nam Lehman pod tyn'. 
względ.em była bardzo tajemnicz,a i moallo· 
mÓ'Wna. 

"To słynna gwiazda fiłmowa", o·d.,o­
wiadala na 2lapytania i więcej nie można 
si·ę było od niej d()wi.edz! ~ć. Czasem do­
dawała, ale to tylko do wybranych przy· 
j,aciółek: "Przygotowuje się właśnri·e j ,akiś 
olbrzymi obraz, ;.akaś sensacja w dwuna­
stu aktach, a może i tesz.cl2le więcej , ale 
nip, wolne mi jeszc;ze e 'em n:c mÓWIĆ. 
Codzi.ennie przY'jeżd-l:a ją dyrektorzy i r~· 
żys·erowie w sWY'ch aut'ach i odJbvwają 
konferencje do późnej nocy". 

Sąsle.dz,two widzi ało gwiClZdę tylko 
wówczas, gdy wsi,adała do ele6 :on ckie .~o 
samochodu, który czekał przed bramą. 
Była to U'I'o·cza o~óhka, bu zie m i. ;,> la ni1w 
z alabastru, a na tern tle b:l j.ecznh~ odbi­
jały się purpurowe ustee,zka i l'.'łębokie 
czarne o·czy. Rudawe locziki sta.nowiły odM 
powi.ednią oprawę tej więoej ~feHowrn.e; , 
niż pięknej twarzyczki, a całość d,ziatał?.1 
ni'bv odurzający trunek e~zotY'czny. 

W nocy, gdy cała uli.ca pogrą.:! o:la by- l 
la w głę.bokim mroku, Wont mieszkania 

wdowy po radcy kance.laryjnym, pani I 
Lehman oświetlony był rzesiśde. Auta Ul- I 
j,eżclżały jedno po drug i-em , ale w mi,esz- I 
kaniu byoł zupełnie cicho. I 

"Pos:·edzeni>e reżY'sersk~e", mówiła na 
rl.ru~i dzi,eń pan.i Lehman. 

Atoli mieszkańcy domu, nadse'kre~arz 
sądowy z trzeciego piętra, sąs~t8.0d jego, dy­
rektor banku, dalej pan nastor i wł,aści­
ciel skleopu kolonjalnego Mayer, zaczęli 
"ię ni.epokoić: 

,.Kiedyś zobaczymy wreslZcie ten wi>el­
ki mm z panną Ronay?" 

Wreszde lokatorzy zebrali się na nara­
dę i postano'wili wysł,ać do panny Ronay 
del,egację z tm.ech c zł,ook ów, by dowie. I 
dZłeć si ę bIiż:s,zY'ch sz,cz,egółów i wogóle I 
zasięgnąć informa-clji o n,owej lOlkatc'I'ce. 

Czy panna Ronay kiedvkolwlek stała 
prz.ed objektywem aparatu filmowego: co 
wo·góle działo się w nocy w tureckiej pa­
larni, alllgielskim pokoju klubowym i w 
białei sypia-lni - spuśćmy na to zasłonę ; . 
ni mówmy o tem. Faktem 'est natomiast. 
że ta s.cena, gdy wspomniana trz~głO'Wa 
deputac}a stanęła w zaHopotaniu P'l"zed 
o1::Hczem parmy Ronay, bełZwzględnLe DJl. 

dawała się do kina. 
POl)rostu dwa wręclz odrębl)e świa"tv 

"potkały .,ię oko w oko. na ~rubym dv~ 
wan:e smyrneńskim niebi~sk:e~o saloni­
ku. Nieznana gwiazda promi,eD'iała wySzu- I 
kalJlą grz.ecznością i uplt'Zejmością; 00-

pr-aw cLa nietrudno promienieć, giy zjadło I 
się doskonałe śn ; ada ni,e, ma się na sobi>? 
prześliczny szlafrocze.k jedwabny z ko­
ro,nkami i pozatem nie ma się nic in1~ego 
do re·boty, laik czekać , co dzień przynie­
nie miłego i wesołe~o. KażdY'by promj:z. 
niał w tY'ch warunkach. 

AJ,e w Ulklopolanych spoj'I'Zleni'a.::h 
trzech de'~altów lśniło OO:Ś, ~y t~ 

skrywana ni.ept'lZyj.aźń. Sf..oawiali niezr~CL­
ne pytania, których żałowald natychnu..st. 
Sztywne ich półkoszulki, jakby bro!Uły 
dostępu do ich .serc moralnych urokowi 
te'; czaruią.cej os6bkł, kitÓ«'a uśmiechała 
sic> ni.ewi'1lnie, by pokrryć swe zakłopJlł:a' 
nie i bezra..dno-ść. 

Choć w J!ruooie rzeczy o,bie strony by­
ły r6wni,e beua,dne, niemana gwi,,, zda 
n: e m n.i.e:j , nu wysłlłJMlircy wro~iego świa-
ta ... 

W tem rozległ się na d'Ote snnał trąb. 
ki samochodo'woei. Prze.:! do1T'(>'1]1 shn~ł 
wY'tworny samo-chód. Paollna Ronay, U 
śm'e'chając się wdzięC'z:nie :,owstała z j.ed­
wabnetj k07.etki, podając drobną swą 
rączkę każcLernu ze sztywno-u1"OClZystych 
delegatów. Najs'P'rZleczni,ejs2'e uczucia 
kłębiły się pod biał,em.i plastronami tycb 
zacnych mężów ... 

"Jakby nie było - to iest gwiazda''', 
przemówił wreszoci·e na 8.ooodadl Z8J!tly­
ślony kupiec kolonjalny Mayer, który znał 
niec.o świat, ,.tylko niestety niewiadomo 
na lakiem polu..... rw duszy zaoŚ myślał 
tak~e i o obrocie. który podniósł 'Się bar­
dzo ZI1 acwie z obwi~ą wnrowadzenJa si, 
wiedkiei gwiazdy fHmowei). 

A w n,adsekrefarru Zlbou<lził się rdze­
wie !ćlcy od·dawna humor, zwł,asI·cza, fe 
nie było przytem żony, wyz.był się led" 
uroczyste; miny deJel.~ata i za1lIUdł pod 
wąsem, dość lresZJtą fałszywie: ,,0 gwiaz. 
deczko, coś błyszczała ..... 

Zaś mały, gruby dyrektor banku, na­
sŁra!a;ąc się do og6ln,e~o tonu, rzekł z 
polbla1tliwym gestem: 

.,JeoŻJeli się , jak t·o wiem z ipeWlIlego 
źródła, tlosiada takie konto bankowe, jak 
panna Ronay, to jest się bezwarunkowo 
gwiaz,dą na'j;plelJ'w.szego rzedu ... II 

PQd.,Ma! T~ . 
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Po praweJ stronla Samochwała w ką.cie stała 
b~dą umiBsz~zane liczniki 

AjJel "Dłosu PoIłkiego" odnldsł 
skutak . 

(!ib) Przed kilkun,astu dniami "Głos Pol­
ski" poruszył sprawę umieszczanie Hczm­
ków na taksometrach po stronie lew'ej, i 
zwrócił się z apelem pod adresem komi­
sarjatu rządu, by nakazał Unllesz,cu,IIoie , 
liczników po stroni·e prawe1, gdyż grozi to f 

Nieodpowiedzialne wystąpienia publicystyczne -magistratu 
obniżają powagę samorządu 

Magistrat winien robić co doń należy, a sąd o jego działalnosci postawić 
opinii publicznej 

niebezpieczeństwem dla osób chcących I Przed. dwoma dnlami wraz z biul'eŁynem 
sprawdzić licznik l oa,dział-u pra-EoOwelgo magistratu otrzyma-

A l Gl P l k' r{ fi. liMnY bardzo ooszerny, niefirmo,wy art y-
?,e "osu o S 1~50 • we ~rze- 'lwł p. t. "Krytyka czy te'Ild.en,cY';ill'e fałszo-

brzmiał bez echa. ho oto ,ak Slę dowlad.u- wallie faktów" 7. dość sen<sacyjn'emi pod-
jemy, komis'ariat rządu wydał rozporzą- tytu,likami. ' 

dzenie. by świ.eżo rejestrowane taks6wki I Artykuł ten po bJiższem 'rozpatrzeniu 
pos!~dały liczniki po stronie. prawej, ~ go o~a.ZJał .się tem?encyjną i dem~,gogkzną 
co SIę tyczy starych, to w mla;rę możn'OS-Cl oel-p<lwledzlą m.aglstralt,u m. ŁodZI na 7i'l~ 
liczni,ki będą przen.iesion,,, rzuty prasy. 

Nie możemy artykułu tego, który ma~ 
Rałey radzą gistrat usiło'wał nam anonimowo iJtlspiro-

• _ wać, !poz,ooSt'a,wić !hez ocLp{)wiedzi. 

O braku mlBszk ń ~ drODUU Na wsliępie zaznaczyć naJelŻY, iż ten 

elektr C'l:nOŚ"'- Ibezwzog:lędny, uŁrzY'ffiany w wiecowym 
I 11 , SJtylu da.ł:ord wydrukowały dwa pisma 

f-) W środę, dn.:a 3 marca r. b., o go- , Mdzkie - "Rozwó!i" wydru'kował go jako 
dzinIe 19-ej punktualnie odbędzie się po- olat.ne ogłoszenie z n,ulffierkiem, "Kurjer 
s!edz,enie komisji do spraw ogólnych z na- Łó<dzki" w skr-ócie w mytśl z'asady .. Au­
stępującym pOTządJki,em dz~el1!nym: diatur et adtera pars" - ,clhoć ni~dy on 

1) sprawa przepisów wykonawczych ma.gistroalt.u n:e at aUto wał. 
do l'unkt?w B. i E. art. 23 de'~ret'U.z dnia Treść tego magistraC'kie~o e'laboratu 
16 s~yc~D1a 19,19 roku o zapoblegamu bra- J p1'owa,dzi do T'alStęp~ !.ąoce'; konkluz'i: Pó,ki 
kow' mleszk,anj '. . świat światem, a Łódź Łodzią n.ie było 

2) sprawa obn1-zen.la opłaty za światło I 
i siłę elektryczną. 

I jesz.cZJe magi'stf'laliu, k ,tórY'by ta·k uw~~~­
dniał potrz.eby Łodzi i je.j md,Cls llkańcó w , 
;aJk Ołbecny ma.gi·strat. 

Jego sukcesy na wszelkidh polacih nie 
a.a1j'ą s!pać zawistoIlym poaortjom nierzą,dz.ą.­
-c)'m, które i.n'~ipiru;ą ,prasę przeciwko ma­
~istra ,towi. 

Coko,jwiek złeg>o mówi się o ma'gistra­
cle jest to in'syn-ua,cńą demz[lłogją i tenden­
cy;nem pr:zoekręcaniem f,a~tów. 

Trzeba zail'lte miQć d-UIŹO tupetu i bez­
czelności, by wY'sy,ł-a,ć -anonimowo .na m~­
,giĘrtra dde'j rra..sz}1l1ie do pisania drukowa­
ny t~o rodza:u e,la,borat. 

CZY'Ź ,doprawdy p.an,owie z prezydjum 
malgidra,tu przypuszczają, iż iClh wyborcy 
są tak naiwni, że u.wierzy1il},y w fakty, ZIJ­i warte w tym iP.seudo arty,kune. 

Jes,t to prZJe<cież tajemnicą Poliszy.ne­
la, iż wszelkie lI'oczynani.a ,malgisuatu no­
szą piętno partY';nych l osOłbistY'oo i'ntere­
sów lułb :zoostaty cLokonane pod pres : ą 
władz nadzor'czych - lokaty ika.naoJi:zoa.cyj­
ne w 1". ub. zosl{'ały rożyte ialf,o argument 
w)'borczo-partyjny, a w roku bieżącym, 

Czadam Z nieca 
zatruła s ię mała dliewczynka ' Zbrodnia czy tragiczny wypadek? 

(ib)p~~l:!~o::iB!:u~!n~Z'!C~rasi., I Talemniczy trup dziecka w parku 
uż rodzice zbv:t ma~o ~wraca;ą,uw~gi na: Dotychczas nie uiawniono przyczyny zgonu 
swe małoletme dZlecl, co staje Slę przy- • d . l· hl " 
czyną wielu nieszczęśliwych wypadków. Sle m o etnlego c opCZyua 

Wypadki jednak się mnożą i ru.ema dnDa (ib) W dniu w'czora;-szym w parku hele- l Jedynie na prawym polkzku ml'M 
u I 

VI którymby kronika pogotowia ni,e zano- nOWSKllm, robotnicy browaru "An.stadta" I ohłopczyk lekką rysę, pochod:zą.ca od za-
tO''\'ała choć jedne,go n:,eszczęsliwej!o wy- znal'eźli na szynac,h kole'}ki wąs,kotorowej l' drapania. 
padku zastygłe ciało 7-1etnieJ!o chło;Jca. S'·.' b t g bU t' . . I.<IlJemy wo ~c e o w o ,czu a.}emn~-

W dniu wczora:szym, w mieszka.n:iu p. Zwł,okt Ież.ały pod opuszc~oną ścianą i cz.ej za.gad:ki. 
Szlezyn~er, przy uJ. KiHrukiego 73, POZD-I wagonu. I 
sl8ła sama lO-letnia córec:z.ka Dora, której O wyp'adku natychm:a.st powclad.omiono l Niemożliwe jest bowiem, by ciężka, o­
znudziło j~ wyczekiwanie na rodziców, I kom:Ęarjat P. P., którego fun-kc;onarjusz.e kuta żelaiem śdana wagon,u, spadając z 
wDbec czego us:adla około pieca i usnęła. I ustami, iż zmarły na,zywa się W'incenty siłą na ~łówkę małego chło?Ca i 1Jam.j,ając 

Po dwóch godzinach rodzice wr6cili i : WesoHaJ l jest synem urzędnika państwo- go, nie pozostawiła żadnych śladów, by nie 
przy otwieraniu drzwi poczuli przykry za- weg,o, zamieszkałego przy poarku heJ.enow- l złami80ła mu j,akie}ś kośd. 
pach swąd\!. unoszący się w mieszkall1Jitt skim. , Za·chodzi wobec tego możlliwość, 17. llO-

Tkn:ę ci przecwciem, wbiegli szybko Ogóln:e przypuszczano, .iIŻ chłopiec ba. ' staJł on zabity, względnie 7.Ądll,Slzony, .a 
do polroiu , w którym gęsto uno.sił s,f ę dym wił &ię w pobliżu wa,gonu i chciał otwo- zwlokd podrzucone pod wagon. 
i tam spostrzegli śpiącą córeczkę rua kne- rzyć ruchomą ścia,nę, która raptownie sIpa· IncLa~owany ojciec, będąc w stal!ll,e nie­
śLe. które; twarzyczka była siM cUa i udeorzył1a go w skroń, sku,tkiem czego : trzeźwym, nie mógł udz:ielJć żadnych wy-

Wezwano natychmiast pogotowi'e ra- poniósł M1 śmi'erć. I jaśnioeń, 
tunkowe, którego lekarz skons1atowa,ł Z1a- Lekarz pogotowja jednak, pomimo 1 W każdym bądź ra,zie, poldlCja winno/\ 
czadzenie i po zastosowaniu pierws7ej po- skruj)ulatn,ego Z'badan:a zwłok, n,i,e zdołał zal'll!te.resować się tą zag,aa,kową śmłerdą, 

mncy, po~ost.awił ją na miejscu w sL3iIliie stwierddć jakiegokolwiek u.sz.kodze'nia a pneprow1aazona sekcja trupa niewątpH-
oslahonvm ciała. w,lie wykaże przyczynę śmierci 

asek na maCE 
(v) Naskutek wystąpi.enia zw1ązku pra­

cowników przemysłu piekarskiego, uwa­
żal;ącego. że maca jest dl,a lu,dności żydow­
skiej VI o,kresie świąt artykułem pierwsze i 
potr~eby - podl;ęte zost,a.ną e,n-er~iczM 
zarządzenia przeciwd,ziała iac,e na.dm.iell'­
nym cen:>m. 

W tym celu pnenrowadzone będzie 
sprr:wdz'en:e kalkul~cji ceny Siprze.dażnoej 
macy, wobec tego, że pobierane w ubie­
~łvch latach ceny były wyl!órnwanp.. 

Nade5ł~ne 

Willne zebranie 
fo':.'arzysfUJa O~IBki nad siBr~tilml 

Zarząd towarzystwa opiek'i n,ad si'ero­
tarni po żo.Jinierz.a.ch wojska polskie-go 
(dawn.j,ej towarzystwo doonu sie-rot żoł­
niers,kich) zaw:adamia swoi,ch człe>nków, 
że w poniedziałek, dnj,a 15 marca b. r .• 
w ka~yn, ~ ~arnizonowym , Al. Ko~ciuszki 
Nr. 4. odbedz:e się o ~()dzinie tS-ej,!l 
w razie braku kompletu, przewi-dz=ane!!o 
"latułem . o god'zinie 19-ej bez względu na 
kom'Jlet zwyozajn-e walne zebrani,e, z noa­
stępu=ącvrn p'orządkiem dziennym: 

11 za f5 ajen!e, 2) wybór prpzydjum 7.le­
brania, 3) odczytanie proiokMu z ostat­
niego walnego z·ebrania, 4) sprawozdanie 
,zarzadu, 5) preliminarT. na rnk 1926-ty, 
6) ::ryrawozdan:e komisji rewizyjnei, 7) wy­
iJory 4- ch nowych czlonków zarządu i 
jednego członka komisji rewizY'inei w 
mieisce llstępujących w myilI parai!·rafu 13 
~i.at·lt u , 81 wntioski. 

Sl'kretarz : 
(-) Widacld 
ppułkownik. 

Przewn-:ln!c7ąca: 
{-l Jungowa-

Zgraja andrusów 

z pi~kielnym hałasem harcowała 
po dachach 

Najc:erpliwszego człowieka mogło to wyprowadzić 
z równowagi 

a więc p. Cyma nt nie jest znów tak bardzo winien 
I Lokatorzy domu przy ul. Lipowej pod 

rur. 67 dotknięci bY'li plagą psot, których 
me s,kąpi,la im rozpanoszona zgraJj,a chłop-
ców. 

Przewodniczył im lS-letni Marj.an Piąt­
kowsk,i, wydalany kilkakrotnie ze szkół, 
znany .z.e s-wawoln·ego usposobLenla.. 

Gospodarz domu, p. Dym.a..nt, w!€!okro1-
nie usiłował przekonać Piątkowskiego, 'ż 
postępowanie lego jest n:a,gattln'e. 

Wszelki·c jednak dowodzenia oka.zywa­
ły się be,zskuŁ,eczne. 

sprowadzić chłopców z dachu na podwó­
T7.e. t~cz Piątkowski , miast ok.azać skru­
chę, wymyślał gospodarzowi. Zw,abiony 
krzykami syn go.spodarz,a udał się na po­
dwórko i pochwycił Piątkowskiego ze. koł­
nierz. Chłopie·c, wymyślają-c w dalszym 
ciągu, począł się wyrywać. 

W6wczas p. Dymant pchnął chł>opca 

tak nieszcześliwie. że ten z.Jiamallewy oboj­
czyk. 

Na krzyki zjawił się posterunkowy, 
który ,s.pis,a.ł protokół. 

Kilka ra..zy p. Dymant pf'Owadził ni'e- Na przewodzie sądowym w dniu wczo-
sfornego chłopca do ojca, ktÓlry mu wymie- ra1.5z~: ~iegły leka-tz •. dr .. Hurw.j!cz siwieJ'-

,. k t' .J_ k ' '. . skutko dZllł cIęzkl'e uszkodzeme c1Jała. rm'! arę _ o ~el\!Iła rowruez nIe -
wało. Wreszcie pewnego dnia p. Dym,ant Pan Dym'ant Zła ni'epowśdągliwość w 
został wyprowa.d:z.ony. z równowa.gi. ?to l c~yn:~ z.os't.a,1 s~az.any na .50 zlp. lub w ra­
Piąkkowski sprowadZił chłopców z sąsl,ed- Z,!1Ia n;eU'.s;z.czerua na 7 dm aresztu. 
nich domów i harcował z całą grandą po . (Wall.) 

I dachach. Po wielu trudnościach udało się 

,gdy a'rg,umen-t ten zawiódł, pan wo jewo~a 
musiał poprodu dą·gnąć za uszy mal<Jistnt 
i zmusić go do wysłania odpowiedniego 
mell1orjału, podobJl,ież miała się sprawa :t 
za:siłakami żywnościowemi dla bezrobot· 

I nych i t. d. 

Magistrat chlubi się tern, iż wY'asygno­
wał cn w r. b. 4 mH':on'Y. złoŁvch n·a kana­
liza'coję - nie wSi'-o~ina' je<łn'ak o tem, iż 
1'ac1hunek za te jelgo "d,chrodzie'stwo" pła.­
cić będzie nastę,pna ka.den,c:a , gdyż na ro­
boty uzyskallo 'krótko-terminową pożycz­
kę rządową, przyczem termin płatności 
srrolO'n.gcwanej pożyczki. oraz pierwszej 
r'aty nowej pożyczki upływa w przyszłym 
roku. 

Zresztą "artykuł" p. t. krytyka czv 
tencencvine fałszowanie faktów , iest tak 

· n,jesma,ciną reklamą. te odpowiedzi rze. 
czowej wo,góije nie wyma,ga. 

Dziwić się ty,lko naJeży, iż magistrat 
pozwala sobi.e na tego rodzaju. obniżające 
powa.gę samorząod,u, wystąpienie. 

Wac. PoL 

Co uslYSlymy dziś przez radio 
WarlIzawa, 380 ID. 

Godz. 18,00-20.00 Kwadrans literacki. Wier­
sze wybrane z najnowszego dzieła Jana Kaspro­
wicza "M6j świat", - odczyta p. Alojzy Kaszyn. 

Część II. Wieczór starej muzyki francusldej. 
Udział biorą: p. Stefanja Millerowa (śpiew), oraz 
Trio KmiŁa: p. Marja Pohlowa (fort.), p. Lidja 
Kmitowa (skrzypce), p. Michał Borzakowski (wio­
lonczela). 

Część III. Powszechne radjo - wykłady. "Cel 
badań psychologicznych w szkolnictwie" wygłos; 

dr. Tadeusz Klimowicz. 

Na zakończenie komunikaty etc, 

Berlin, 505 m. 
Godz. 15.45 - Lektura. Godz. 16.30 - ' Kon­

cert kameralny: Dvorak: Kwartet smyczkowy op. 
96. Godz. 17.00-18.00 - Koncert orkiestry z u­
działem śpiewaczki. Godz. 18.40-.. Nowa organi­
zacja rad ja". Godz. 19.10 - Lekcja angielskiego. 
Godz. 19.40 - .. Świat Islamu - Turcja" . Godz. 
20.10 - "G('o~raIja nieba w marcu". Godz. 20.30 
-22.00 - Wi",:z:ór rozmaitości. Komunikaty me­
h'orologiczńe, prasowe i sportowe. Godz. 22.30-
24.00 - Muzyka tanecz.na. 

Wiedeń, 530 m. 

Godz:. 11.00 - Poranek muzyczny. Godz. 16.15 
-Koncert popołudniowy. Godz. 17.50 - "Kącik 
dla pań". Godz:. 18.25 - Kurs elektrotechniki. 
Godz. 18.30 Lekcja francuskiego. Godz:. 19.40 -
Lekcja angielskiego. Godz. 20.15 - Wieczór kom. 
pozytorski: Wilhelm Kteru;l 

Rzym, 425 m. 

Godz:. 14.15 - Giełda. Koncert popularny. Go. 
dzina 17.00 - 18.30 Komunikaty. Koncert popu-

I 
larny. Bajki dla dzieci. Jazz-band. Godz:. 20.00-
23.00 Komunikaty. Koncert instrumentalno-wo­
kalny. Na zakończenie komunikaty najnowsz" o· 
raz sy~nał czas~ 

I16WY ob 'JJód Związku 
słrzele~k ego . 

Wczoraj wyj,echali z Łodzi do Toma­
szowa Mazowieck. przedstaWiciele miej­
scowych organiz.acji przysposobieni.a woj­
skowego. Pobyt ich w Tomaszowie m.a na 
celu utworzeruie w Tom.aszowi'e nowe,go ob­
wodu związku st,rzele'ckiego, który obej­
mie naetylko m1asto, ale i cały okręg to­
mas zow ski. 

W najbliższym czasie nawiązany zo­
stanie ścisły kontakt pomiędzy nowoutwo­
nonym wczoraj obwodem, a ~rganizacjatn1 

łódzlciemd, skąd przesyłane będą instruk­
cje i rozkazy w s:- "awie przeprcwa.dzenia 
ćw1.cz.eń i pra-c przyspos'obien,ia wojsko­
weli1o. 

Pożar w Plobie 
(I) Wczoraj wieczorem około godziny 

7 wybuchł pożar w składach wo;skowych 
MOB-u, przy ul. Jerzego. Od rury pieca 
zaiął się dach. Ogień ugaslty przybyłe na 
ratunek 1. II i 1I1 oddziały straży. 

Straty niewielkie. 
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Witlow S~3, koncertY lzanaWJ 
TEATR MIEJSKI 

Dziś, wtorek. po ru 4-ty od wystawienIa prze­
śliczna baśń sceniczna w 6 aktach "Królewna 
Śnieżka" z Zofją Gryf-Olszewską w roli tytuło­
wej. Początek wyjątkowo o , i pół (koniec parę 
minut po dziesiątej). Ceny zniżone. Dzieci do lat 
'-miu nie płacą. "Śnieżka" po tem przedstawieniu 
więcej wieczorem dana nie będzip. 

Jutro, środa, po cenach najniższych (od 40 
groszy) "Święta Joanna" Shaw'a z Marją Malicką 
w roli tytułowej. Będzie to ostatnie w bieżącym 
sezonie powtórzenie potęż-nego dram"tu l!eniaIne­
go pisarza angielskiego. 

W czwartek i piątek zakończenie występów 

]\\arji Malickiej. W obydwa wieczory dana bę­

dzie czarująca komedja salonowa de Flers'a i 
Cai11ó.vet·a "Ładna historja". W roli Babci 7..ofja 
CzapEń~ka. Ceny zniżone. 

W sobotę dziewiętnasta premjera sezonu "Lek­
komyślna siostra" WłodzimIerza Pel'zyńskiel!o 

Bilety od httrll 

TEATR POPULARNY. 
D2:iś, we wtorek o godz. 8,20 wiecz. po cenach 

najniższych łoZO Oceanem" Teatr popularny grać 
będzie w tym tygodniu jeszcze tylko trzy razy 
wesołą i melodyjną operetkę w 4-ch aktach "Za 
Oceanem". poczem zejdzie z afisza. W piątek. dn. 
S marca, o godz. 8.20 wie cz. premiera dramatu J. 
Barreh "Ligia" na tle powieści "Quo Vadis" H. 
Sienkiewicza. Udział przyjmuje cały zespół arty­
styczny z p. Bronowską w roli tytułowej, p. Ur­
bańskim i Bieleckim w rolach Winiciusza i Tige­
linusa. Nowe kostjumy i dekoracje artysty mala­
rza B. Witkowskiego. 

Reżyseruje J.. Pilarski. 

"KRÓLOWA śNIEtKA l SIEDEM KARł.óW". 
Prześliczna. wzruszająca baśń sceniczna o u­

roczej królewnie "Śnieżce" i siedmiu brodatych 
"karłach", z taką maestrją i bajecznie koloro­
wym przepychem wystawiona przez pp.: Konstan­
tego Tatarkiewicza i Bdlesława Kudewicza -
trzykrotnie już zapełniła po brzegi widownię TII­
atru mieiskiego. 

W odpowiedzi na liczne tyczenia, czarujące to 
widowisko będzie raz jeden, dzisiejszego wieczo­
ra, dane na przedstawieniu wieczorowem. 

Początek wyjątkowo o wpół do ósmej, by dać 
możność starszym wrócić do domu z dziatwl\ o 
godz. 10. Ceny zniżone. Dried nie zajmujące miej­
sca - nie płacą. 
Następne powtórzenia "Śnietki" w sobotę nad­

chodzącą o godz. 3m. 30 (po cenach najnituych 
od 40 groszy) i w niedzielę o 3 m. 30 (po cenach 
l'nitonych). Bilety na liobotę od jutra 

CZARNA KAWA OPERY ŁóDZKIEJ 
ŁódzkIe tow3ol"ZYStwo O!Perowe zyskało lut 

lIrawną podstawę dzlała,nla, a to naskutek' ,,11.­
t\\' ;~ 'dzenia !ftatu~ll przez \. . \\'ództwo. Opra­
cowany szero.ko I ~iberaJnie wclą.ga statut de­
pracy amatorów-ś!pi'ewaków i muzyków, pragna­
cych krzewić aTtystyczno~kuJtuTal.ne cele tel no-­
wei placówki. Z dochodów przewidziane l~t 

suhsydiowanie comu sierot żO~'l1lerskich. 
Ilość zwolenników <l'I>cry rośnie, d6 grona zaś 

członków rzeczywistych I wspierajacyoh przy­
by, .. ają raz J)O r3!Z osoby, należące do eUty łódz­
kiego towaTzystwa. Dzi'ęki ws-pótpracy ty:.b 
właśnie osób, orga'lllZ'tlle łódzkie tow. operowe 
artystyczną .. Czarną kawę" w sal! Orand-Ca,fe, 
w dnIu 9 marca b. r., ściś~c za zaproszenia ni, 
przn:otowlliąc wyborowy prgra.m humoru i roz ... 
rywki, pod kierownictwem !p. Tatark;ewiczoa, ro­
tysera teatru mi e-Js kie.go. 

Wpisy na człon.k6w rzeczywistY'Ch, opłacają~ 

cych w'1l:sowe zł. 3 I tyler tytułem wkła{l'k! 
kwartalnej, PT'ZYi'muJe łódzkie tow. operowe v.' 
j)oniedziatki, wtorki. środy i piatkl w godzina;:h 
od 20 do 22 w loka11\l Ł. T. O. ut Alele Kości:n­
szki Nr. 4, na('to w poniedziałki l czwa.rtki w l­

Ii prób o·rkiestry w tow. im. Chopin·a, u!. Piotr­
kowska Nr. !}2. 

KONCERT -RECITAL JóZEF A śLlWI~SKIEGO. 

W piątek, dnia 5 marca r. b., o ~odz. 8.30 w. 
przypomni się Łodzi Józef . iński. Recital for­
tepianowy tego słynnego po tonów oraz nie­
zrównanel!o tłumacza muzy romantycznej, odbę­
dzie się w Filharmonji. Na program znakomity 
nasz mistrz wybrał tym razem utwory: Schuman­
na. Schuberta, Liszta, oraz Chopina. Ceny miejsc 
bardzo niskie, a mianowicie od 1 zł. do 6 zł. 

lx-ta SYMFONJA. 

W ponicdz1ałek, dnia 8 marca T. b. orkiestra 
filharmoniczna wykona nieśmiertelną IX-tą sym­
lonję Beethovena pod dyrekcją znakomitel!o dy­
ry~enla Emila Młynarskie~o. Na solistów zapro­
szeni zostali: Adela Com te-Wi11!ocka (sopran). 
Mar:a Trąmpczyńska (alt), Adam Dobosz (tenor), 
Alcksilnder Michałowski (bas), oraz chóry tow. 
6Fiew~ czcgn "Hazomir". Udział w koncprde bie­
rze 180 osób. Wkrótce również obchodzić będzie­
my lDD-letnią r~cznicę śmierci Beethovena. Za­
interesowanie koncertem olbrzymie. 

Zbrzydz~la sobie życie •. 
Robotnica frubryki Zige~b~rga Stanisła· 

wa Maks w ~eliU samobój.c:zym napiła się 
jodyny. Dzięki szybkieri pomocy Je·kalr­
S'kiei, denSJtkę zdoła.no UJ'IaItować. 

,f 

W poniedziałek, I marca. o godz. 10 wiecz. 
zako6czył życie w wieku lat 70 

B. P. 

IZAA 

U O 
Długoletni członek-założyciel Stowarz. Komiwojażerów 

i b. członek Zarządu. 
Cześć Jego pamięci. 
O dniu pogrzebu z domu żałoby. ul. Pira­

mowicza 11. będzie ogłoszono. 

ZARZĄD. 

Wszystkim, IJt6rzy oddali ostatnią posługę 
nieodżałowanemu 

B. P. 

I E 
i nieśli nam słowa wsp6łczucia i otuchy, slilada 
serdeczne pOdzięłiowanie w nieutulonym smutKu 
pogrążona 

ROD~INA. 

Jutro, w środę, dnia 3-go marc!!, o godz. 12·ej w południe, w pierw­
szą bolesną rocznic~ śmierci 

B. P, 

a Żurkows · ego 
odbędzie się nabożeństwo żałobne i poświęcenie pomnika na cmentarzu 
żydowskim, na któie zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych 

• 
Zona i Rodzina. 

"A dy~ całej wsi nie zlicytują" 

ie płatta, chło y, 
rządowi!" 

podatków 

• 
'I Tak gardłował na wiecu sołtys Stawiany, a gromada 
I go słuchała 
I (h) Przed s·ądem okr~gowym, st,anął w wianemu, że nakazów Thie p-rzyJmlle z po-
I dniu wczoora.jszym p.odsołtys wsi DaJków, wrotem, gdyż całe wystąpi.eru'e uw'aź,a 7,a 
\ pow. ł6-dzkiego - Jan Stawia,ny, oska.rżo- "r.okosz", który pocią,gnie za sobą konse-
\ ny o podbunan,ie mieszkańców wyżej kwencję karną. 
I wspomnianej wsi do niepłacenia n,a,ło'żo- Stawiany odparł, że podatki są stanow­
, nych przez władz.e podatków. W paździer- czo za wysokie a postępowaniu ludności 
I lltilw. r-oku ubiegł'ego, otrzymał urząd gminy nie mależy się dziwić, gdyż niedawno pła-

w Bró;cu nakazy płatnicze. na uregulow,a- cHa ona podatek gruntowy. Sprawa zosta­
nli,e podatku ma;ątkowego, które w imieniu ła skierowana do urzędu prokul'ato.rskie)!o 
gminy przyjął sołtys Kazimierz W,ira. i Staw;'any zasiadł wczorai n·a lawie oskail'-

Dnia 25 po8Ździe-rni,ka ub. roku soHys żonych. 

Wir,a wręczył nakazy poszcz·ególnym wój- Podsadny nie p.rzyzn.a·ł się do winy i 
tom wsi, leżących w obrębie gm. Bró;ec, c>świadczył sądowi, że n.a zebran,i.u zmu~7,O­
nadmieni,ając, że podatki mają być uregu1o-/' no I!o do z·ebrania nakazów, a ;ako najlep­
wane w przepisanym <:zasie. szy mówca ud,al się z poleceni.a wiecuią-

W trzy dni po wręczeniu n'akaz6w od- cych do urzędu grr.inn-ego.· . 
bylo się zebranie włościan ws'; Dajków, na , Prokurator dr. Stachowski popitera 0-

którem wystąpił podsołtys StawiJany i po- I sk,arżenie w całe; roz,ciąglości i d.omaga się 
czął namawiać chłopów, aby pod.atków nie ! ~urowego wymiaru kary dola pod.sądn·ego, 
pła.c-ić. "Gdy wszys·cy n:e zapl,acą - ciąg- który poc1b u T7ał wlokian do nie.s;pełnien:a 
nął mówca - ruc nam nie zro.bią, jedne~o przez nkh obowiazk6w obywatelskich i 
toby zli,cytoWiali, ale całej wsi nie spll'zeda- wywoływał we wsi niezadowolenie z naka­
dzą", 7ÓW wł,adzy wyższej. zatwierdzonych pr'l,ez 

Pod koniec zebrania Stawiany zebrał ciała ustawodawcze Polski. 
od wiecujących nakazy płatnicze , z kt6re-j Sąd pod przewodnictwem s. o. Kozłow­
mi udał się do urzędu gminnego, gdzie 0- skiego w asysten,cji 5. o. Arndta' i KUrCZYll­
świadczył, ze włościanie wsi Dalków Zad-j' ",ki'ego, po n,ąradz.ie skazał Jana Stawiane· 

I nego podatku nie uregulują. Obe<:ny w u- go na 100 złotych grzywny z .zamianą w rJl­
I rzędzie Kazimierz WiTa odpowiedział Sta· l.i'e nieściągalności na 2 tygodnie a·resztu. 

Dla uczczenia pierwszej bo­
lesnej rocznicy śmierc.i nieodża­
łowanej pamięci Męża mego 

.B. P. 

Maksa lurkowskiegD 
ofiaruję na: 

J. Klinikę Położniczą, 
Targowa 13 

2. Uzdrowisko 
3. Linas Hacedek 
4. Linas Hacholim 
5. Dom S1arców 
6. Sanatorjum .. Roza­

lina" 
7. Ostatnia Posługa 
8. Dla biednych sierot 

po rezerwistach, ul. 
Zachodn:a 

9. Dla udzielenia po­
Zyczek bezprocen-

100 Zł. 
75 • 
75 " 
75 , 

100 » 

100 " 
75 » 

50 • 

towych, Piotrk. 20 75. 
10. Dla biednych rodzin 275 » 

Razem l 000 Zł. 

H BIBna !urkowska 
Nawrot 15. 

P. Jan Osoliński 
Bowy WiCBUJoiBwoda lddzkl 

Ja...'< się -dowiadu}eroy, na stanowisko 
naczelnika wydziału pr~zY'dj.a.lnego w cha. 
rakterze wicewo1·ewody powołany będzIe 
p. Jan Osoliński, naczelnik wydziału w 
centralnym zarządzie ministerstwa spraw 
wewnętrznych w Warszawie. P. Osoliń­
ski pocho·dzi ze Lwowa. 

P. Tulecki 
Bowy slatosfa kaliski 

Starostą w Kaliszu zamianowa,ny zo­
sbł dotychczasowy naczelni'k wydziału 
administr81cyjnego w urzędzie woj~wódz. 
kim w Łodzi, p, Tuł~ckL Poprzedni staro· 
sta kaliski. p, Stefaruki, obejmuje stano~ 
wisko słutbowe w uTZędz.ie woo}ew6dzkim. 

Znitka czy zwytka 
kosztów utrzymanIa? 

Jedno zdrotało alB za fo druglB 
słaniało 

(v) w drugiej połowie lwego ujawniła 
SIę na rynku łódzkim w dziale artykułów 
pierws;ze,j potrzeby, stanowiących pod­
stawę dla obHczan.ia zmj.a'l1 komów utrzy­
mania - pewna zwytka cen. Dotyozy to 
w pierwszym rzędzie mąk1, cukru i to­
warów kolon.jalnych. 

Zniżka cen do·tyczy jaj ora.z cielęciny, 
;ruk również oeny chleba, która wpłynie 
'l'leutral.izuljąco na zwyżkę cen mąki. Wie­
przowittla, wolowin.a 1 wyroby wykazały 
dość znaczna zwv,żk. 

"RpolIo" 
"Golcy ! skarby" 

W)"Świ,ef,lana obecnie w kinO..ltea'l!r~ 
"Apollo" farsa p, t. "Golcy i skarby" z 
Patem i Patachonem w roH głównej pod 
wzg,lędem reżyserji i gry jest jedną z naj­
letpszych, jo3.lką oglądaliśmy na łOO21kich 
ekrana.ch, 

Pat i Patachon, ta para na~epszY'Ch 
korników świata, przechodZi sama siebie, 
cze~o dowodem jest ni-emilknący śmi·ech 
na prz.epelruonej po brz.egi widowni, 

WieJ.ce pomysłowa akcja rozgryw.ają­
ca się w Paryżu, AmsŁ~rdamie, Nicei i 
Mohlte Carlo da:je w~dzowi wielkie zado­
woleru.e. Jako nadprogram tygo.dnik B-C: 
Pathe z aktualnościami. 

Orkiestra pod dyr. p. Speissmacherar 
jak zWYlkle dosto50waala do obr8l7JU. 

Z WYSTAWY PALESTYIltSKIEJ. 
Wobec powiększającej .się I każdym dnIem 

liczby udwiedzających i ze względu na liczne 
zgłoszenia związków społecznych ł ró~nych szkół 
(w tej liczbie i zamiejscowych), dyrekcja wystawy 
zwróciła się do dyrektorjum "Funduszu Narodo­
wego" (Keren Kajemet) w Warszawie. pod któ­
rego egidą urządzona zosŁała wystawa, z propo­
zycją odroczenia terminu zamknięcia. 

Przyjmując pod uwagę wytej przytoczon~ mo­
tywy. dyrektorium postanowiło przedłużyć eu.s 
trwania wystawy do dnia , marca r. b. włącznio. 
Termin ten uważać nalcży za ostateczny i nieod­
wołalny. Dlatego też. ci wszyscy, którzy z jakiej­
kolwiek bądt przyczyny nie odwiedzili jeszcze 
wystawy, mogą teraz skorzystać % tej wyją.tkowel 
okazji i pośpieszyć na wystawę. 
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odzi ro etar
e a u Łodzi • 

l tros nne 
o zapomogi dla bezrobotnych--Walka o płace 

Zabrakło pieniędzy 

na zasiłki dla pracowników 
Energiczna Interwencja zwlązkdw 

(v) Za.p.owie-dziane na dzień cLzisłe)szy 
posiedzenie komisji kwali.f1Jka'cyjnej fun­
duszu be zT'Ooboda , ni.e odbędzie się. Na 
posiedzeniu tem mńały być rOozpatrzone 

Nareszcie! 

Proletarjat umysłowy 
zabezpieczony od nędzy 

Przedsiębiorstwa muszą już wpłacać sKładki-do 
funduszu bezrobocia 

Ul Jednoicl sila 
Pracownicy umysłowi 

zrozum:eli to 
I powołali do Iycia radę okręgową 

W dniu 25 b. m. odb~ się w lokalu 
związ'ku zawodowego handlowców pol­
skich (ul. PiotI1kow-ska 108) organizacyj­
ne zebran,ie łódzkiej o.kręgowe,j radv cen. 
tralnej organizacji rwiązk6w zllwodowv:;b 

dalsze dekluacje pra<:owników umysłio­
wych. Dotychczas uprawnionOo już 1600 
osób do pobit(!!t'an,i.a zasił1ków, jednak dla 
tych bezrobotnych niema narazie pienię­
dzy, poni,eważ z Oogólnei SU!Illy 40 ty5ięcy 
złotych POozostał·o zaledwie Ookoło 4 tys. 
Wobec teJ!o związki praoowników umy­
słowych poOodięły ponownie enerj~i'CiZJIlą j.n­
,t.erwencję w sprawie przyspiesoz.enia w 
przekazywaniu got6wki na cele zw,iązane 
IZ wypłatami zasiłk6w. 

Paląca kwest ja pomocy dla bezrobotnej inteligencji wkroczyła pracowników umysłowych w Warszawie 
na realne tory I Na zebra.mu były repr"rentowa";'l-e: 

o ,ZW iązek zawOodowy handlowc6w polskich 
(v) W dniu wczora,jszym fundusz bezrOo- I przemysłowe górnicze, hutnicze, handlo. I (Piotrkowska 108). związp.k zawodowy 

boda w ł..ocbi otrzymał szczegół,owe dy- I we, kcmu.nllracyjne czy pnewozG'We, n~uczycjelstw~ szkół średnich (Sien.k~­
spozycje i rozporządzenia w sprawie pod- I względlIltie zakład pra.cy, choćby na zysk WJcza 46), zWlą~e,k za~odowy t)r~.oown!­
• • "....:~ t' b I • bI' , ków ban,kowvch, odc:tzlał w ŁodZI, ZW1a· 
lęC18 .a_p UB awoweJ pom~y wo ec pra- nIe o ICZQ-ny, lecz prowad,zony w sposob zek majstrów fabrycznych Rz-eczypoos.poli-
cownik6w umysłowych objętych ustawą Q przemysłOowy - podlega obowiąz.kOWli za- tej po01sktelj, rwiązek zawOodowy farmaceu-

PrądzeJ, spieszcIe slęl ubezpieczeniu na wypadek bezrobocia. W , bezpieczeni.a na mocy ustawy, czy też nlie tów Rzeczypospolitej pols'kiej, oddział w 

TYlko " do Pl'ątku myśl tych instrukcji odnośne zakłady pra- podlega uzależnione to jest od stwierdze. Łodzi~ zwią.zek zaW'odo~y pracOo":'11;ik6w 
- cy zobowiązane są do płacenia wkładek za nia czy d'ane przedsiębiorstwo lub zakład Ube2'lJ>leCZ~nlOwyc?, od~zlał w ŁodZI 1 stc-

_._n_ h d ' . , • warzyszeme wzaJemne.1 pomocy plJ'aoow-
wydalą faIDny lywnościowB p~acOowUJJaów un:y~słowyc • Oor~z o natych. pracy za.truwl1a ponad 5 OSOo~, pozostaJą- ników hancLlowych chrze~ciian fAl. Kf?-

ROozdawniotwo talonów żywnośdo- mlastOlWe.go zareJestrOowanIa SIę w obwodo- cych w stosunku najemnym pra<:y z danym ściuszki 21). 
wych i opałowych w biurach Oobwodowych I wym biurze funduszu bezrobocia. Wkładki zakładem. Jednocześnie zarząd funduszu Zebra,n-i po s1JC'Ze~ółowem pr:redy5ku-

. u1'zędu zasoibkowegOo zosta.j,e zaiko,ńczone l ~ praoownitkó~ umysł?wy<:h wpłacone d~ . zQ.stał w dnJu wcror.aistZym po'Wiado~<lD'Y, o to~al1iu. przyjęli :el1~lamin r8Jdy, pocze,?, 
w piątek, dnia 5 m~rca r. b.. • czasu ogtoszerua odnosnych rozporządzen . że na zo.rl!a.n.i.z.owanle całoksz.tałtu 1 pny_ dele,~a.cI,. za Wyjątkiem SIt.owarz)'ISzema 

Osoby, unrawmon,e do odbIoru zaslł- (t zn. do 24 lut .. ~) zarachowane będą na Id t'O 'e ł' k'i Ootwarte zosta' wlza:J,emnel r~'Oocy po!a.~ow~lk~w. handlo-
k6w przez P. U. P. P. , kt6re dOotychczas' .. "'6" • 60' ;van! ca ej a CJ Ją wych chrzescI'fMl, złozyh w lmle1llU swych 
iednakż~ nie zgłosiły się po odbiór talo- p~et bl~ących wkłade.k. Ro~x:zygDlę·1 specJalne kredyty dodatkowe. zwiąZlków de~larao}e, -iż do Ookręgowej ra-
nów, wmny tOo u9kutecznJć do wskazane- Cle kwest)1, czy dane przedsięblOł'stwo dy przystę.puJą. 
gOo te-rminu, to jest dOo dnia 5 marca b. r., Następnie ustal'Ono ilość delegatów od 
poczem żadne 'reklamą uwzględniane p ,. - CI-erpl-my glo' d I- nędzę" każdego związku. Wybory prezydjum zo-
me będą. "omOZCle .. " nam, stały odłożone dOo następnego ze'brania, a 

wybrano tymczasow~e prezydium w oso­
bach pp. Ła.dew.skie~, Zalewskiego, Ko­
tyni i WaWlrzynkowskle,gOo 

T, U, UP, y, Z 
dostają dziś falony. 
Uwaga, zdemobilizowani! 

woła bezrobotna inteligencja 

Delegącje były 'wczoraj W województwie 
i funduszu bezrobocia 

(u) W dniu dzisiejszym, tOo jeS't dnia Dziś nadejdzie odpowiedi z Warszawy 
2-~'O marca do 10ka.1tl przy uJ.icy Traugut- (p) W dniu wczOorajszym Ood godziny 10 I podwórze. Deleod'aci w rozmowie z prze-
ta Nr. 10 wi.nni zgłooić się po tlony na I 
żywność zdemobiHzowarri rocznik.a 190Jf rano przy ul. PiotrkOows,ki-ej 108, w J.ok.alu wod'!l.iczącym F. B. p. KuJ.iczkOowskim do-
i starszych roczn.jk6w, kt6rzy zostali komitetu bezrOobotnych pracowników umy.' ma,gali się energicznej interw'encji w mini­
zwolnieni w grudniu ubiegł.ego roku, któ- słowych, zaczęły się zbierać tłumy bemo- ste'rstwie pracy, aby zapomogi ZlOosfały }ak­
rych nazw;slk-a rozpoc-zym.adą się na lit-e- botnyoh pracOowników umysłOowych, któ-Illlaiszybdej wypłacone. W tym celu p. Ku­
ry T

D
, U, W, Y, Z. rzy nie Ootrzymali dOotychczas zapomóg. tlczkow.ski nadał telefonogram do dy,rekcji 
ma 3 marca i 5 marca będą wyda-

wane talony tym, k't6rzy nie zdążyli za- ZebraJtly tłum, około 400 Oosób żą.d.ał od i funduszu bezroboci.a w Warszawie aby I 
r2ie.strować sie w'e właściwvm czasie. zarządu komitetu bezrOobOotnych pr1aco,wrui- zezwoliła na wypła,ceme potrz,ebnej llla wy· ! 

- k6w umysłowycb urządzenia pochodu 'płatę kwoty 90.000 złotych z pieniędzy po- : 
Zamłasf komffefu komisIe przed gmach wojew6dztw,a. Dzięki ener- si.adanych przez F. B. w Łodu. Opr6cz te- I 

będą usfalać ceny gicznej postawie poszczeg6lnych człon- : go p. KuHczkowski w d.niu dz1slejszym po-I 

arfykułdW pierwszeJ pofrzeby ków zatt'ządu, tłum zgodził się na wysłani,e I rozumie się z dyr. departamentu opieki J 

iednego delegata dOo p. wOojewody w spra- I społecznej i prezoesem zarządu głównego I 

(o) W najbliższy<:h dniach zoslaJją mlle- wi,e wyasygnowania potrzebnych fundu- fun·duszu bezrohocia p. Szubarfowiczem, a ' 

Wres'Z'c1e postanowiOono zwoł,ać w naj. 
bliUzym cz.asi'e wi,ec w sprawie ustaw 
emerytalnei i n!lJjmu pra.cOownik6w (of,tcia­
listów). 

76110 bezrobotnych 
w okregu łddzkfm 

W końcu lute~o byłOo w Łodzi bezro­
botnych zarejestrowanych w P. U. P. P. 
63650, z który<:h 46,755 pobierało zasiłki. 
W Pabj,anicach było bezrobotnvch 7.355, 
pobierających 2'asiłki 4.454. W Z~-erzu 
bezrobotnY1Ch byłOo 5.125, pobiera.jących 
zasi~k~ 3.245. W KalisZ'U bezrobotnv·ch by. 
ło 3.749, pobierających zasiłki 1.622. 

W na'lbliższym okręgu łód.2'lkim, to Jest 
w Łodzi, Pabjanicach i Zgierzu bezrobot. 
nych było 76.110, a pobierającyoh l!8Sił­
ki 54.454. 

siOone komitety obywatelskie dOo walki z ~zów na wypł,atę z,as.i.łków doraźnych. De-\ zarząd komitetu bezrob.otnvch opra.c. umysł. '. 
lkhwą, natomiast przy m'agiSJtrata.ch utwo-
rZOone zostaną komisje do regulowania cen J.egację przyjął ruacz.elnik wydmału opieki teJ.efonicznie skomunikui.e się z p. wic,e- W 
ariykuł6w pie.rwsze-j potrz.eby jak: mąJka społ'ecznei p. Wojd'echowski i oświ.ade7.vł, ! min1strem Jankowskim. De.J.el!aci po półto- l 

POlępszBnlB sIę syfuacJl 

R1d!łmsku i TomalZ0wle 
pieczywOo, mięsOo, tłuszcze zwi.erzę<:e, wy~ że wojew6dztwo nie pOosiada do dy,s,pozy· ral!odzi.nnej konferencid odpow1edź taką ! kluł, Po porz,e'Pr'ow~1Z1.erutU ostafulbni~ iłl­
roby masarskie, odzid i obuwie. .. dn h f d k h . ., bł' b b . spoe C)l przez przewou,nIoCzącego nQu5'ZU 

0)1 ta yc un .~z6w, z ,t6ryc mOŹll.a- P'l'Zymels~1 zeranvm t um1l1'e ez,ro Ootn~ I bezrobocia wspe1ktora Kuliczkows1kie<gOo 
Nie będą podl.egać temu ceny na art y- by było zarządzl.c wypłatę, przycz'em p. I pra,c'Own:,kom umysł<lwym, którzy przyj ęli w Radomsku., sprawa sytuacji przoemysło-

kułYWsprz,edawane masowo na rynkach. Wojciechowski 2'akomunlkował, te otrzy- I ią d.Oo wiadom.ości i s.pokojnie rO'llesui się· I wej znaczni-e w ostabich czasach polep. 
skład ko·mitetu wejdą przedstawi. ł' dał' 

ciele orgatIlizacji sprzedawców i konsu- maJ telefonogram od w1ceministra pracy i I N,ale·ży zaznaczyć, że choc!d na mi.e1scu ; szy ~ . SIę,. pł'~ez co ' o Się zauważyć 
ment6w (ko'Operatywy, wSj>ółd.zi,elni.e itp.) 'Opieki społecznej p. Ja.nk.owskie.go. w kt6-

1 

był zawezwany oddział policji, Oobvło się ~meJsRzednte hkczby bezrob6o~nych. Obec~ 
'1 .. ó . . .. t 1 d . l' . d k b ... .. d' tl ł ru-e w a oms u z z,aT)om .g nańlStwowyCll 

w l OSCI r wneJ. :ym ~. WIJCeml<l11S et' .zezwa la na u zje eOle te na ez joel) ln'ter:ven'C)l, g yz . um ca:- korzysta Ookoło 1000 bezrobotnych. zaA 
W wypadkach za,notowania nieprze- JedymlE! tylkOo 10 tY.SłęCy złotych tytułem I czas za.d1Q.wvwał SIę nadzwyczaJ spokoj- o~ólna liczba b-e;zr'Obotn)"ch sięga do 1600. 

st'%'ugattia postanowi,el'i tych komisji, win- pożyczki na mającą być w marcu usku~ nie. I JaJk si-ę dowiadurjlemy, w na!hliższych 
ni karani będą .administ'l'acyjnie przez . tecznl.oną wypł.alę. Prl POoW'1'ocie.· doeJ.el!,aoia _ .. • ~a,a.ch w. 1.ła,domsku mają być tmlcho-
u~zędy walk z l10Chwą i spekul8lCJją (po- zakomunik'Owała zebranym powyższe {)- . I ml'Oone mn1.el1s;e zakłady pracy. . 
W'latowel. które POozostana na.dal. , . d o Tł d ~ ł' d' We w t.or e.k , dOla 2 marca r. b. o godz. : - ObecnI'e w Tomas~owle Mazowlec, 

SW'l!a cze·tll,e. um oma..,a Się. urzą 2iefi1a 9-ej ran.o odbędzie się w lokalu zwiazku : kim korzysta z zapom6g okołOo 3500 1"0-

StatystYka przemysłu poochodu do funduszu bezroho·C1Kl. Zarz~d z.awod. pracowni.k6w handlowych i biuro- : b.otniików, zaś o-gólna licz~ bezf(')b.~ny~h 

ł 'd k- kom. bezrob. prac. um. na d,emonstra,cJę h Al K' k' 21 h' , sJę~a do 5000, p'rzyczem 1est na d z'e).a., tt 
O Z lego . . . d ' wyc OSCIUSZ I ze rame sp1'a· l' b t . . . d . k 6 się nie zgodził. udZleltł tylko sweJ zgOo Y na I ,. • b b h I ~cz a a zmnIejSzy SIę, g yż rue t re za· 

W d 
. . k.r . I sł' t" d I d' .. d k' owni I wozd.awcze komitetu eu.o Ootnyc praco· o kłady mają być uruchomione Równie! 

mu 'W'OZora)Szym a)owy zwią- wy ante pow orme e e~aCll o ler - 'k' ł h I . t· . k ''LI' . , 
%ek przemysłu wł6k'eDlD·.~ łał k f.2 b b' W'l d dele~a- Wtll ow umys Oowyc . les p'ro)'e. tOowane w. n·a~OO1ższym Cz.a61e 

ł 1. IC~sO rozes a un-ouszu ez:ro octa. s a za 5 • • .• rozpoczęC1e robót sezonowych przez ma • 
. swym <:z Oonk~om kwes~lo~.a.t"JUSze, dotyazą- cją bezrobotni pracownicy umyslowi udali W!.tęp tylko za Ookazaruem le~dym,ac:1 'I gistrat tomaszowski przy kt6rych tOo ro-
oe s.fa.tysty I uru.chonuenta zakładów..... . ł nk k" k 't t Al K ., ki ' 

sł h 
' ł'~ze- się do lokalu funduszu bezrobOCIa i Łam za- cz o 'ows lel ornI e u . OSCIUSZ nr. botach Ootrzymało.by pra,cę wielu rohoiru. 

my owyc • . k L •. -

W k t
· . h h leg.li nieŁylko lOok,a.1 i schody, ale takż-e 1 21. lTW. 

we.s )on.al1uSizac ty<: ZItla.jdą się 
cyfry na l-gOo marca, dotyczące ilości 
zespołów i wrzecion w przęcLzalni.a,ch 
krosi-en w t'kaIniach, wreszcie kotłów' pa: 
r'Owych, motOorów elektrycznych, lkzbv 
postojów, a WT'esz,c.i~ wyprodukowanych 
tygOodniowo tkanin bawełnianych, wełnill­
nych, półw'ełil1ianych, wreszcie przed.zv 
wi~oniowej. wełn.ianei i półwełniane;' 

Robotnicy fąbryłli I. K_ Poznański 

protestują przeciw.ko obniżce płac 

Ul Zgierzu powsłał 
ko,"ife~ be'7.robohlvch 

rp) O n,egdaj w Zgierzu OodbyłOo się H­
bra.nie organizacyjne bezrobotny<:h pra­
cown.:lków umysłowych. Na zebranie przy. 
byli deJ.e~aci kOomitetu bezrobotnych pt'a­
cown:k6w umysłowych cbrześcl:an v. Ło­

Wielk.i w·ec wczorąjszy 
(I) W dniu wczo'rajszym w przeoeł-

PabIanIce pomagałą nionej sali okr. zw. zawOod. o go::lzinie 3-ej 
popot odbył się wielki wiec robotnik6w rZBSZY swych ' bezrobotnych '1 fabryki I. K. Poznańskiego. Zebrani oma· 

W wiali sprawę 'lruchomienia fabryki i za-
(v) czoraj odbyło się w m.agistra.cie łatwienia zatargu w sprawi,e płac. 

pabjanicklm posiedzenie organi~lcy;ne w Krytykowano ostro stanowisko lldmi­
celu stworzenLa w Pabjanicach Oobywatel- nisŁrac}i, która chce obniżyć rOobotn:kom 
skitgo komitetu niesienia p.omocy bezro- sŁawki w akordzie, szcze~ólnie d,oŁyczy to 
hotnym. Na posiedzeni-e t{) rostały zapro- robotnik6w, pracujących na 4-ch kros- j 
szone wszystkie organizacje społec~ne, nach. PoprzedniOo, gdy fabryka 2)OosŁara 

b 
uruch'Omiona, płacOono r'Obotnikom, prac'l-

związki ro oinicze oraz szereg wybitny<:h jąc}l1m na 4-ch krosnach 70 p1'()cenrt tego 
osobistości miejscowegOo społecz;eńsŁwa. 

co poprzednlo zarablał n,a dw6ch kro.c- dzi rPiotrkowlSka 108), którzy w dłuż­
nach, Oobecni-e zaś fabryka chc.e płacić s7.yr.h swych przemówlen:ach zazna'Oomiii 
tyltko 45 p1'ocent. zebranych z og61nym stanem pomocy do-

M6wcy pOodtkreślali pt'Zytem, ż-e tkacz raźnej bezrohot'llym pr.acownilkom umy­
pracuiący n,a 4-ch kros:na.ch może za;ob : ć słowym, Ooraz ustawą Q ube·zpiecz.enil1 na 
najwyżej od 18 do 24 złotych t ygodn'oowo. wypadek bezro,bOoc·ia. 

Robotnicy założyli Oost~y prołest prze- Nas~ępnie 7)ebra,ni przYSltąn-ili do wy_ 
c1wko obniżce plac OTaZ przeciwko przy;- boru zarządu komitetu bezrOobotnych pra­
rno'Waniu robotników za specjalną pro- cOWDlk6w um)'lSłow. w Zgierzu i uchwalHi 
tek<:ją, żądając by byli przyłjmowant te patrOonat nad kOomHełem Oobejmuje zw. 
p'1'ze,dews zys tkiem ci, którzy pracowaJi w zawod. handlowców poJskich, oddział w 
fahryce przed jej postojem. l Zgie'rzu i Ż~ zarzą.d komi~eltu będzie wspól. 

nie pra.cował z zarządem związku ha.n-
dlowc6w polskich. . 
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o rę U kieleckiego D K.D.Z.P .n.\ PIL:1T~~~~~~;:~ i:L!~~U~ 
Byle zmajoryzować ~rólewiaków" al-oto zasada ' krakowskiego" . mist:z~two kI. A przytl!i.()SIł,Y następu,jące - " p Z P N . , wylu1ci: Ruch - FC K8Jtowl<ce 4: 1 (4 : 1), 

Przy organIzowaniu się łódzkich whdz 
sportowych główną myślą przewodnią 
inicjatorów była bezsprzecznie propagan­
da s.portu piłki nożnej, roztoczenie opie­
,ki nad swymi członkami, a także w nie­
małym stopniu i chęć przyczynienia się 
do powstawania na terenie łódzkiego Z. 
O, P. N-u nowych organizacji sporto­
wych. 

Organizatorzy Ł. Z. O. P, N-u cieszyli 
!Się, patrząc na całą masę nowopowsta­
łych klubów, mnożących się, niby grzyby 
po deszczu, nie wnikając zresztą w przy­
czyny. tego zjawiska. 

Nis.ka opłata wpisowego i skła,dki 
członkowski-ej dla klubów C-klasowych 
umożliwiały nowopowstałym towarzy­
stwom wstępowanie do łódzkiego Z. O. 
p, N-u. 

Organizatorzy, oprócz terenu woje­
wództwa łódzlkiego, włączyli w ~ranice 
swe jeszcze powiat kielecki, chcąc w ten 
sposób rozszerzyć pole działan1a. 

Daleka odległość dzieląca powiaty 
kielecki i pio~rkowski od Łodzi, w bar­
dzo krótkim czasie zmusiła Ł. Z, O. P. N. 
do wyodrębnienia podokręgów: kielec­
!kiego i piotrkowskiego. Podokręgi te za­
sadniczo egzystują tylko na papierze, a 
ich działalność sportowa, mimo starań, 
podejmowanych przez związek, nie przy­
niosła dotąd pozytywnych rezultatów. 

Zachodzi przeto pytanie, dlaczego po­
szczególne Z. O. P. T'lT-y dążyły do uzyski­
wania jaknajwiększej liczby członk6w. 

Dla whieml"iczonych odpowiedź jest 
jasna. Z. O, P. N-y chciały tym sposobem 
dojść do posiadania większej Hości gło­
sów, tak cennych na walnych zgroma­
dzeniach P. Z. P. N-u. 

Dla wyjaśnienia dodać musimy, :te 
każdy klub, biorący udział w rozgryw­
kach () mistrzostwo, daje poszczeg6lnemu 
Z. O. P. N-owi pewną ilość głosów. 
Błędna dotychczasowa polityka zrozu­

miania została przez delegat6w klu,bów 
na walnem ·zgromadzeniu łódzkiego Z. O. I 
P. N-u, którzy, chcąc na przyszłość za­
pobiec mnożeniu się drobnych klubików, I 
uchwalili wysoką opłatę wpilSowego, oraz l' 
wniosek o wyłączenie podokregu kielec­
kiego. 

P. Z. P. N., korzystając z nadarzającej 
się okazji, postanowił wystąpić na wal­
nem zgromadzeniu z wnioskiem o przy­
łączenie podokręgu kieleckiego do kra­
kowskiego Z. O. P. N-u. 

Znając zbyt dobrze zabagnione sto-I 
suneczki krakowskie, należy wątpić, by 
P. Z. P. N" oddając wniosek ten pod ob­
rady, miał na celu tyl'ko przejęcie przez 
Kraków prac organizacyjnych w podo­
kręgu kieleckim. 

Pod płaszczykiem wniosku tego zosta­
ła ukryta jeszcze chęć oddania do dy­
spozycU krakowskiemu Z. O. P. N-owi jak 
największej ilości głosów, tak cennych na 
walnych zgromadzeniach P. Z. P. N-u. 

Kraków, w porównaniu z innymi Z. O. 
P. N-ami. posiada prawie podwójną licz­
bę głosów, gdyż na przyznane im 23 gło­
sy przypada: na Lwów - 18; na Górny 

• • • • Am8Jtorski KS - Załęże 3 : l, Iskra rSi-e-

Ślą-sk .- 14, na Łódź - 14, na Poznań - Z dotychczasowej działalności polskie- m~anowke) - Pogoń 6: 4, 
14, na Warszawę - 13, na Lublin - 9 i go związku piłki nożnej, nie wszystkie o­
na Toruń - 7 głosów. kręgi są zadowolone, a niektóre nawet 

nlatego też z pewną obawą należy jawl"ie wypowiedziały się przeciw nIemu. 
pahzeć w przyszłość. Dlatego też większość okręgów, ma-

Kr<> ków, po przyłączeniu podokręgu jąc na celu tylko dobro dalszego rozwoju 
kip.leckie~c, zyska jeszcz~ kilka głosów, piłki nożne;, winna przeciwstawić się po­
a. działa iąc w porozumieniu z dwoma dobnym zakusom poloityki krakowskiej 
większymi okrę6ami, 'będzie miał decy- z całą stanowczością i nie dpuścić do 
dujMą większość. -przyc17ielen:a podokręgu kieleckiego do 

W tych właśnIe zamierzeniach P. Z. K. O. Z, P. N-u. 
P. N-u ukryte jest niebez,ieczeństwo. 

W Berlinie odbyły się w tych dnia ch konkursy hippiczne. 
Szczególnie wielkie zainteresowanie wywołały popisy pań, 
z kt6rych D na Lauermann na klasy ,.Trudel" zdobyła prerwszą 
nagrodę. Widzimy ją na naszej ilustracji, gdy bierze trudną 

przeszkodę· 

Pietro de Paolo. osiąqnął na autodromie w Fulford na 
Florydzie nowy rekord światowy, przebywając 300 mil ze 

średnią szybkością 217 km. na godzinę. . _______ 3_ 

BIEG NA PRZEŁAJ DLA PA~. 
WARSZAWA, 28 IUrfego. _ Odb~rł się 

tutaj bieg Ola przełaj dl,a pań. Trasa bie-
1u wynosiła 700 mu. Bletg wy:grała Wa­
rceka z Warszawi.a.nki w czasie 2 m. 49 
s'ek, 2) Sosińska (Skra), 3) Zarrlvcka 
(Sok). 

ZA WODY N A. 'Prl'" 11')(,07"'-'; W HOiLL­
MENlC'I"\T.T.'FN. 

OSLO, 27 l'utCl~. W d.niu wczoralszym. 
rozpoczęły się widkie zawody zimowe w 
Holmen'k'o1'j'en.. W pierwszym dniu odlbył 
~ię bielg 50 k1m. Zwyciężył norwe,g - HeJ­
horn. 

DalslZe miejsce rd'Olbyli norwe.gowie, a 
dlOpiero piąte fi!lllatllalCzyk. 

SZWALNIA 

T -wa Ochrony Kobieł 
Ł6dź, Piotrkowska 104-a 

SZyje bieliznę 
mE:ską, damską. dziecinną i pościelową 

oraz 

KOŁDRY i ABAZURY. 
DZIERGANIE DZIU R.E tł, 

kryte szycie, mereżki, ażurki, haft, zna· 
czenie i plisowanie. 

PIERZE i PUCH 
i pościel na zamówienia. 

CeD7 prz7stępne. 

... " '.. • • ~ ., • ","l ~ 

bBKRRZ-DBftTYSTR 

H. lewiła-Fuchs 
Piotrkowska , 50 

Tel. 21-36. 
Przyjmuje od g. 10-1 i od 3-6. 

84;;5- 10 

lałormacje o wszystkich fir­
mach w Łodzi zawiera księga 

"Podręczny rejestr handlowy" 
W tekście do 200 oryginalnych 

faksymUJi podpisów wykonanych 
kliszowo. 

Cena 30.- złotych. 

Żądae wSZędZlBI = Żądać wszędzIBI 

F 

!tc:s*!~~rIO Dymi1ra Buchowieckiego p. t. "GRAUSTARK" produkcji 
1926 rodu 

D .,. d' t hl t, liS I ni nas ępnyc . Wspaniały romans współczesny. Koncertowa gra, wspaniała wystawa, fascynUjąca treść, składa się na ten niezwykły o wszech· 
światowej sławie obraz. 

~ ..................... .. I_ W rolach głównych: NORMA TALMADGE i E, o. BRIEN 
Początek' o g. 3, ostatni seans o g. lO-ej. 
Obraz wytwórni i własnością First National 
Pictures, New-Jork - Warszawa. ==== Nad progratn~ "JA CHCĘ DO DOMU" ~ł!'en:!:: ~~:':h 

Dziś i dni następnych! 

ArC7dzielo sl7nnej w7twórni First-Nationa1-Pictures Ul nBur-Jorku 

. Dziewczyna z "Zakazanej Dzielnicy" 
Sensacyjny dramat życiowy w a.iu aktach • 

• Zakazana Dzielnica" w Singapore--to miejsce banicji .kobiet z przeszłością", to dzieInle.a 
wyrzutków społeczeństwa, to połać za miastem, dokąd zostają 1esłane kobiety zbyt swawolne 
i lekkomyślne. a czasem kobiety niewinne i uczciwe. "Zakazaaa Dziełaica"-to piekło na ziemi 

:ó,::~aCch~ Doris Kenyon oraz Lloyd Hughes 
PONADTO, PONADTOc 

Ąrcywe.sola groteska amerykańska w Z aktach. 
Orkiestra symfoniczna pod kierunkiem p. BAJGELMANA. 



~~~:]tOs ?OLSK"· 
t.óoź 

2 marca 19~6 f. A 
l' • y, tore s ę mszczą ... 

Drobne oszczędności na organizacji zagranicznei służby 
. gospodarczej przyniosły olbrzymie szkody 

Ni,gdy mo,że tak dotkliwie nie oocz.uł 
or,ganizm gospodarczy bra.ków naszej za­
grani,cznej słllilby gos'P odarc Zl€ i , co w 
-o:hesie kryzys'U, zwłaszcza Złaś c.s.tatnio. 
gdy wzmożenie eksportu stało się nieZlbę­
dnym warunkiem opanowa"nia wstrzą.s6w 
w życiu ekonom.icznem i przemy\słowem 
kra"ju. . 

W złotym okresie InJlaqi .o takich drn­
biaz?aoh jak ialJorml3.cja gospoducza i za­
granIczna propaganda przemysłu polskie­
go - nie mvś.Jano. 

Ni~ byłoO to potrzelbne, bo ~port o­
-pierał się .o na)bliższe rymki jak Rumunja, 
a podstawą te.go eksportu, ułatwiającą 
wszelką kalkulację - była infla.cja. 

Te "siedem '1I3.t tłu.<;tY'oh" nie na:uczyły 
nicze.go przemysł,u. 

te w len sposób in&orml3.,cje oSQIbiście (w ,Pos~Istwa) j poao,bne bal"dzo są w ,Posel­
braku malSzyniSlłki) I!]apisać. tak n. p. .sŁwach, gdzie często trzeba rozs.trz)'lgać 
kon.sulat, poł<llźony w jednym z na!wa- niełaŁwe sprawy h8Jtld'lowe i finansowe, 
żni'eiszy-ch p'Uinktów ~ospodarczvoh Euro- nie posiadając po temu prócz dolbre,! woH 
py, za,absor.boW!(łny cZyIl'!ltooŚdami paszpor- i zapału żadnych i'lln"y'ch elementów. Ba -
towo-urzę<lowemi, ma tyQko dwie siły ma- nawet tw6r w zakresie rOIboty gOSPOdaif'-j 
,niptllllacyj,ne, a konsul iSam ,pisze na ma- oCzej zagra'nicą najwyżne~o typu - radcy 
szynie normrul41ą i nadzwycZl3.j'D,ą kores- han.dlowi, nie posiada':ąc porli·ocnik6w. 
p o'll.d.encję , zresztą ,pooz·a ~odzinalIlli biuro- I wykonawców, mężów z,aufania i płainy'ch 
w·emi. inttcrrr-aforów, .nie motfą mimo na!rz.etel. 

S~o~\Ullki poo()lbne pa,nllją w przewa.żn~i I 'D,i'e!~zylCh wvdkćw t.kwić tak silnie w ży 
ezęs,el kOlloo'lat6w, nie rozporządza'ą- I wym toku inter-esów 9'ospodarczyc,h, da­
cych żadnemi fun.dusz:ami na robotę go- I 'uel,2O środowiska ;akby tego w)'IIDal~afy 
spodl3.rczą (wyk1,ucz'ono tu propagandę, ia- I na,dzie!e n-a sze,~o gosf"oda'I'stwa, wiai:ąee 
ko >c%yn,no~ć, M6rą mogą prow'adzlć tylko .się z działalnością t'Y'cth pla'c6wek P. i:.i. 

Sytuacja na rynku walutowym bez zmiany 

"Qt.OS POLSKI'" 
Lód~ 

2 Ularca 1926 r. 

Rynek p~eniężny 
Warszawska oi@łd3 orzedowa. 

, W AHSZA W A, 1 sto mllrca (Pat). 
IzisiejszeJ !1iełdzle urzędOWej notoWalIla 
następuiace: 

Dolary 7.67 
Franki franc. -.-

C7E1(} 

Belgia -.-
Holandia -.-
Londyn 37,70 
N. York 7.70 
Parv~ 28.60 
SzwiljcariJ 147.27 
WieJeń 10792 
Włochy 30.90 
Sztokholm -.­
Kopenhaga -.-
Praga 22.65 
Szwajcarja 147.27 
Po:tyczka dolarowa 66.-

Ny 
by. 

10 proc. pożyczka kolejowa 124.­
Pożyczka konwersyjna 35.--
8 proc. pożyczka złota 100.-Nie potraliono się prz~otoOwać do 

o.1m~su stalbiHzl3.oCji w aJluŁy , umożliwiając 
wskutek t~,go powstanie kryzysu w roz- Dzi'eń wcwraj.szy na ryruku walut ob-I wynosił 7.75 w p1a:ceniu, 7.78 w odcLa.wan,iu. . 4 i pół proc. listy zastawne ziem-
miaraoo wprost p-otwo,r.nych. PtOIbI~mat cych przeszedł be,z poważrue'jszych zmi.an. W ~odzinach popo,łudniowych dało się za- kie 24.05 
tworzenia d,róg dla pol:skkh przemysłów Oficjalny kurs dolara na giddz.i,e W,BJrszaw- uw.ażyć zm'llliejs,zend,e m,aterjału dolarowe-l 4 j p6ł proc. oblig. m. Warszawy 
eksportują,cych był 'l'ekceważony za,r6wno skiJej ule~ł ruemaczn'ej :mń'żce, natomiast ,go w podaJży, c'() wywołaołoO lekką z.wyżkę złotowe 32.50 
przez sfery przemysłowe, jIa:k i rząd i to 
od pierwszyoh chwil organiza.oji państwo- kurs pOZl3.giełdowy pozostał ruezmienhmy, do poziomu 7.80 w płaceniu, 7.82 w odda- 5 Dr. obI. m. Warszawy przedwojen· 
wości naszej i formowania się za.grnnicz- wykazując w oią;gu dnia drobne odchyl e- wamu. Z W:trsz,awy komunikuią o co,kol- ue 22.40 
nej służ'by po,ls·kiej, a nikłe porywy, iakie nie spowodowane u,s.tosunkowaruem się wiek wyższym poOv.>01l1ie kwrsu prywatne- złotowe 33.30 
s~ę ki~dy<ś w ~ierunku za.silenia jej cz~n- . poda,ży do popytu. Na łó.ą,zJóm rynku WoR.- s!o, mianowide 7.85. Bank Polski ofg,aro­
nl~am o !unkcJ~-ch g~spodaroezyah po~- lut obcych w godzirullCh. porannych pano- w.a.ł w·czor:a,j za dola,ry 7.68 
Wlały, znlkły, kIedy SIę W .sWOIJD czaSIe . dl d k • I 
wzięto doO szerokioo, a n,ie puemyślanyoh waJa słaba tendencjta l3.o1arn, ur.s zas 
redukcji na pJaców·ka.c.h mgraniczn'Y'oh. 

Crz) 

Czyatolli oszczędności te Oipła:ciły się Ło' dzkleemu przemysłOWI- grOZIe rU'lna 
pańdwu w rerulta.cie - wątpić WOlIno. 
Dziś mszczą się one doi~Jjwie, zwłaszcza • 'lOb d ł e d . . , b· 
kiedy idzie jU!Ż nietylko o realne i tródło- TeS I Y rzą zaaHceptowa zą anIa DlemleCnle 
we informacjoe gospodarcze, t)"Czące SIę rtiemcy chcą za lat rynek swymi wyrobami 
kwestii. związanych z mię·dzY'llarooową 
polityką gospodarczą, a,le kiedy z chw:!ą W cLn.iu jutrzej,szym udają s-ię do Wrur- konfekcję. Cło na te porzedmi.oły byłoby 
za'chwi~nja się naszego ,biJ·ansu handlowe- szawy przedstawidele łódz.kiego przemy- znacznie niższe od da, jakie n.ależa.łoby 
g? kOnIe cz. ność wZlllJ.ożerul3. akoji zyskiwa- I słu wł6kienniczego, aby przedło,żyć .min. płacić za sam tylko za w,arty w tlikh towa·r. 
nla ryn,k6w i dlf6,g :vbytu dJa produ~d . h dl . k d· k nasze)' stała Sl'ę . dn '. l' h' przem. l an u swe stano,wlS o otyczące Spowodowałoby to zupełne s' urczenie s.ię Je em z naljwa.zn eJszvc .. . . • 
żac.ań nasze i myMi ,gospodarczej. . I ruemlecklch ządan celnych. W·edłu.g do- pr.odukcji krajowego przemysłu włóki.enni-

. Nas~ służba gospodarcza zagra.n.i'cą I tyhczasowych in.forma~ji stwi,eTdzić moŻlrua, ~zego. Na te momenty zamierzają wskazać 
opIera SIę w tej chwili na plla.c6wka'Clh, że p6jśde na rękę iądaniom niernie~kim n:a juh:zejsz.ej konferencji p rz.e ds ta w1cioel e 
rad,c6w handlowych (Paryż, Berlin, Lon- l spowodowałoby upadek przemysłu wIó- łódzkiego przemysłu włókienn[czego, a 

Waszyngton' . . kt B Ie.nruezego. taw 1 ce ne na t anLny we - według informac}i z·e źródeł mLa.rvuajnyc ~yn. Rzym, Konstantynopol, MoS'kwa, I k" S k' l k' ł _..f h 
• , t wreszcIe prOle owany u-. " ł . k' k I h . . 

'kareszt), bezpo,śre.dnio na poselstwacJh i ' n1a41oe, bawełnIane l p6 wełru.a,n-e wes,tjo- czynni i rządowe postu aty ic :z..anuerzalą· 
na konsula~ac.b. Wedle budtŻetu na rok j nowaoLi Niemcy w malyn stopni,u, żądając uw.zględnić. 
1926. mamy posiadać 56 kOMu.lat6w,' tlIatom1a.si olbrzymich ustępstw na gotową 
prÓo~z belgo p.o.szcz~gól'D,e pose.Jstwa, z wy_ ; 
tątklem Pra,gl, RygI, Berlina, Moskwy, Bu- I 

ka.resztu i Angory, oheimują oddziały kon- 'j 
sUllarne. 

l t.a:~, g,dzie p'!a,c6w~i nasze ~ogą pra- I 
cowac IntensywnIe, gdzle są mnIelj za,wa-' 
lone robotą manipul·acyj.r.o-biurową, gazie : 
lIla czele ic,h sto:ą włalŚciwi ludzi·e tam 
znać naty,chmiast korzy:stne i wid'oczne 
kh od.działywa.nle. 

Brl3.,ki i ni,edosta.Łeczne przYlgoŁoowan{e 
do tej pracy u~awnia instytut eksportowy 
~ tym zakresie i tym .słutą.ey -c e t,OIlll. :ak 
SIę to plal[l,uje. 

. Wó.wczas, gdy słll.Żlba zaigraniczna bę­
dZ'le. SIłą rzeczy, m.lLS1·ała się przystoso­
wywać do wysiłk6w centraJne,go instyt'l­
tu zna·:dzie ta.m jednoditą HiI1l;ę programo­
wą, a zaraz·em wypadkową tycih usiłowań 
-:- wó~c~as dopi.er.ookaże się fak upo­
sledzenl lesteśmy, Ja~ słalbo dostosowane 
są plac6wki za!gIlani,czne do oUbrzy.mich 
zadań $fospcdarczych. 

Trudno wymagać 00 kOllSlUla w)"Czer­
pu.:ące) odpowiedzi na jakiś ·bardziej Zl3.wi­
ły temat, doCJtyczący mo>żliwo'ści ha-n.dlr>­
wyc,h. lub innyoh gOSip<J-da·rczyClh, jeśli się 
wIe zg6ry, że musi on dJa zdOlbvcla infor­
macji osc,biście inferwen!ować w firmach. 
urzęda,ch lub instytu'Ciiach, a potem 2l<iobv-. . 

Zwvż '«ił akcU ,.Zaw Breie" 
(o).w o~tatni~ okresie na giełdzip zy­

Jlkaly Jedyn~e ak~Je ."Zaw:ercie" o 12 : pół 
p.rocent, wszystk'e I,nne ~ł6wn;eisze dek. 
tv wykazały w porównaniu z tY$!'od:niellJ I 
ubiel1łvm sDadek kursu_ 

łt 3":8 zakupy ll'OSyj k·s 
Rosyjski syndykat lni,any zam:erz.a w ' 

beżącym roku zwiększyć znaczn:e eks- I 
oort lnu za~ra"i,ce. 

Wedlu!! o bliczeó syndykaltu, wario~ć ! 
lnu przeZi1<!czonego na elks':)od wyraża SI~ 
cv!rą 5 miljonó~ funt6w szterJi.ngów. I 
głuwnym zas odblOr<:ą. ma być przemySł 
czechosłow,acki (xl J 

W handlu wyrobami jedwabnymi sezon 
zapowiada sie bardzo pomyślnie 

Na rynku wyrobów joe.dwabnych za.pa- l 
nowało ostaltn:o :zmaczne ożyw:,eni,e, tak, I 
iż S €!Z on letni z-apowiada się pomyślnie. 
Producenci wyrob6w ied.wahnych, nie mo- I 
gąc przewid:vieć, jak u.kszAa~tuje się Sy-I 
tua.cja na rynku, nie przygotowali zapa­
sów t,owar6w~ wskutek czel!o daj,e się Od-, 
czuć bra:k wn,elu artykułów . 

Popytem cieszą się prawie wszystkie I 
)!atunki wyrob6w z jedwabiu sZJtucznego 
i prawdziwego, szczególnie zaś POSZUkl­
wane są mate-rjały używane na palta dam. 
sicie, jak "cWuble - f~", Hdouble -~fav" 
i inne. 

WskuWlk dużego popytu, producenci 
otŁrzymują za swe w'Y'roby część należno-

ści w gotowiźnie, prze>Ciętnie .zaś warun­
ki sprzedaży prz.ed5Jtawiają się w t·en spo­
sóh, iż 30 --- 40 procent nałeŻJlOlści regu· 
lowane są gptówką, resz·ta w.ekslami a 
terminem 70 do 90 dni. 

W ?wiązku z dużem za.pobrzebowandem 
wyrobów jedw.a,bnych dało się zauważyć 
zwięks-zenLe ilości dni pracy w więd<szości 
fabrY'k wyrobów jedwa bnvoh 

Ceny w <tegorocznym s,ezonLe ll€t.mm 
są ni,żs,ze od cen z roku uhiegłe,go. a róż­
nica ta wynosi od 10 - 15 plfoceIllt. 

Zniżlka cen powstała WlSkutek potani,e­
nla surowców, w p1e,rwszym zaś rzęcLz;ie 
sztucznego jedwa.biu. (.ż) 

, 

Zniżka podatku obrotowego na 
wszelkiego rodzaiu 

tkaniny 

Poseł Warta.tski (Zw. Lud. Nar.) po 
uprzeooi.ej rozmoOwie z mi.nistrem Zdzi"o!­
chowoSkim prze ds<t a wił dyrektorowi de­
parŁamen1.u podatków i opłat posŁu1a·ty 
naczelnej rady kupiectwa pclskie~o, doty­
czące obniżenia stO?y podatku obrotowe­
go w ha'ndJu hurtow'Y'm do 1 proc. 

Na woSpomnianej konferencji uzt1odn'o- I 
no op·inję, iż wn:·osek prz.edst.aw;ony w 
tej spraw:e ministrowi skarbu. w:n;en 
obejmować nastęnu!ą"e grupy towarów: 

1. Wszelkie artykuły żywnościowe, 

ni,e wymienione w załączniku do art. 7 
ustawy i poz. 20 rozporządzenia wyko­
nawczego, za wyjątkiem za.grankznych 
świeżych owoców. 

II. Sk6ry wszelkie wyprawione. 
III. Papier i tektura. 
IV. Metale pospolite i p6hslolacheittle, 

za wyjątkiem wyrobów z nich. 
V. Tka,nlny wszelkie (specjalny okól­

nik ministerstwa dodatkowo wyjaśn1, iż 
przez przędzę rozum:.e SIę r6wnież ni,ci, 
ora? bawełnę nitkowaną). 

Protesty, protesty, protesty! 
Następujące firmy dopuszczają do pro- i (p:ń..<\k), Ch. Rabin i Syn (Białys,tok), Stan. 

testu swe weksle-:. I Kiedrows<~i (Upusz-~omorze), ~ylibe't'-
Wajsber~ Juklei (Warszawa), M. Ho- l blatt (Wilno), M. Menn (SosnOWIec), J 

hensztanol, L. Wasserteig. Cedzyńska, fir- R07.enbecg (Grodno). 
ma ,Kołacz", FrunellSzŁain !cek, Rajkie- , Otwartych rachunków me płacą: M. 
wicz' Piotr, Sterlin.g, Wyrzykowska M., j' Diama'nt (Leszno), L. Warszawski (Włoc­
Dawi/d Weichselfisch, Gotlib i Wajnsztajn, ławek). 
W. Hecht. i S-ka (poznań), Szlapoozmik 

6iełda ak[jowa 
Bank dyskontowy 4.8S-4.95 
Bank PolskI 61.75-61.25-61.40 
Bank zachodni 0.85 
Bank handlowy 1.65-1.75 
Firley 0.33-0.35 
Węgiel 2.60 
Lilpop 0.63-0.64-0.62 
Norblin 0.81-0.82 
Parowozy 0.22 
Rudzki 0.91-0.92-0.88 
ZawIercie 8.50 
Borkowski 0.47-0.49-0.48 
Cukier 2,30-2.32-2.30 
Luy 0.06-0.07 
Nobel 1 40-1.35 
Modrze;6w 2.10-2.20 
OstrowieckIe 5-4.95-5 
Rohn i Zieliński 0.13 
Starachowice 0.97-0.99-0 ~ 
tyrard6w 8.50 
Haberbust:h ~ 

notowanIa 7łotego: 
W dniu t ym marce 

Za HX) złotych: 
Londvn 
Zurvch 
Berlin 
WYDI. na Warszawę 
Udańilk 
wy", na Wa rsz.awę 
W iedet'i czeki 
Praga 
Ryga 

58.-
6450 

54.12-54.78 
54.11-<4.39 
6642-f.6.58 
672fJ-6746 

91.259270 
447. 

66.00 

Urzedowa glołda odanska. 
GOANSK, l·go marca (pat). Na dz!­

s ejszem zebraniu Qieldy lldańskie; notowano 
w g. Id;; nach sldańfll(ich: 

100 marek Rzeszy 
100 zlotych polskIch 
leO dolarów 
wypł. na \'ol arszawę 

125.5~O-125.83Q 
66.4~-6658 

517.60-518.90 
67.29-66.46 

notowania ulełdowe' w Londynie. 
LONDYN, 

cie Slieldy. 
l\oowy-Iork 
Holandja 
FranCJa 
BelSlla 
WIochy 
Niemcy 
Hlszpanja 
POrln~alJa 
Oanla 
Szwecja 
Norwegia 
Heisingfors 
Prllsta 
\\I arszawa 

1 go marca. (patt Zamknię-

4.8600 
t~.t400 

131.40 
10.; 95 
l::ll.-
20 41 
5MB 
:.:.53 

1~.70 UO 
18 II.W 
2243.00 

lw.\OO 
164. 7 
5!;.-

notowon\a nieł11 Me W ParYlU. 
PAHYZ. 1 go marca (Pat) Zamknięcie 

giełdy 

Londyn 
l'o. lori, 
Bell1ja 
HIszpania 
SzwaJcarja 
Włochy 
Holandja 
DanlR 
Norwegja 
RumunIa 
Szwecja 

151.50 
2701 

12270 
580.<i2 
623.50 
lG8, lO 

-.--.-
1150 

72.4-
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Wobec' nadzw.7czainego powodzenfa i ze względu na liczne zgłoszenia zwillZk6w społeczn7ch i szkół 

WY T WA PALESTYNSKA ul. Moniuszki 1. Tel. 48-49 
została przeqłu~ona do dnia 7-go marca r. b. włącznie. Termin ten jest ostateczll7 i nieodwołaln7. 

Korz7stajcie ted7 z tej w7łątkowej okazji i odwiedzajcie w7stawę. 
Wystawa otwarta codziennie od godz. W-ej rano do II-ej wiecz. 1150-1 Wejście Zł. 1.-, dla dzieci i młodziety szkolnej - 50 groszy. 

ORKIESTRA FILHARMOniCZnA w Łodzi 
Dyrektor. ALFRED STRAUCH. 

SALA FILHARMONJI. 
PONIEDZIAŁEK. dnia 8 marca 1!:J26 r., o g. 8.50 wiecz. 

IX-ta SYMFONjA 
BEETHOVENA 

Dyrekcja: EMIL 

MLYNARSKI 
SOLIŚCI: 

A !CLA COMTE-WILGOCKA(Sopran) 
MARJA TRĄHPCZYŃSKA (Alt) 
ADAM DOBOSZ (Tenor) 
Ale.ł\sander MICHALOWSKI (8as) 

oraz chóry Tow. śpiewaczego .HAZOMII\.·e. 
Udział w koncerCIe bierze 180 osób. 11 5-1 

Bilety od 2 1.1. do 10 zł. iuż do nabycia w kasie FlIhArmnn jl. 

I 
ił 

= ·Zawiadomienie. 
Podajemy niniejszem do łaskawej wiadomości Sz. Klijen· 

teli, że z dniem 1 marca r. b. uruchomiliśmy dział 

[~s~e~~cji trajowej i posyłek pocztowych 
kierownikiem którego został p. Salomon Birt. 

Przyimujemy ładunki wagonowe i drobnicowe do WSZ7-
stkich stacji RzeCZ7pospolitej. 

leon Rappaport i S-ka 
1155- t Udf, Południowa N~ 44-46. Tel. 146 i 186 

Zagubi.ony zosłał kwit 
na 10 dolaró wek i Zł. 250. -, wy· 
dany przez Łódzką Elektrownię 
dnia 16/IV 1924 r. Takowy niniej­
szem uniewa1:niamy. 
t139-1 FOgDI i Wr6blawski. 

Wszyscy mogą się uczyćf 
ANlilELSKlEGO J FRANCUSKIEGO 
metodą oerlltza, Oplata miesięczna 
tylko zł. 750 Zapisy codz. od ~ 

w Glml1azjum, WólczaJiska 23. 
Lingwistka R. Berman-Singerowa. 

978-4 

ZARZĄD 

Łójz1:iago TOwarl~stwa PlelP, i1owan:a ChDrJC~ 
DO 30°10 fanlal kupuje się fylko u mnie 

.,8Y~ur C~olim i 'o1rtat Uzdrowiska" 

następującym porządkiem dziennym: 

wszystkie pierwszorzędne s"ste­
my maszyn do pisan,a, Do .. e 
oraz OkazYjne. RÓWnież Z'ł 

miana i kupno maszyn. 
Ta~my, kalka I wszelkie przybory. 
Wl:lrsdat reperac:yjnv dla wszyst­
kich systemowo Nauka pisania 

na maszynac I. 
Adolf GOLD8ERG 

Andrzeja l, I piętro Telef. 37 54 OBWIESZCZENIE 

podaje do wiadomości p. p. Członków, ~e Ogólne I 
Zebranie odbędzie się w lokalu Tow ul. Cegielniana 
57., w dniu 14 marca 1926 r. o godzinie 11 rano z 

1) Zagajenie pos:edzenia § 29. =---------------------= 
II Urząd Skarbowy podatków i opłat skarbowych w Łodzi poda- 2) Wybór Prezydjum Ogólnego Zebrania. . . 

je niniejszem do ogólnej wiadomości, 1:e na pokrycie zaległych po- 3) Odczytanie protokułu Ogólnego Zebrania w oszulU1Ję kupna 
datków skarbowych odbędą się publiczne licytacje, celem sprzeda1:y ru- roku 1925 p I a CD 
chomości zajętych u niżej wymienionych dłużników, dnia 6 marca 4) DI9z2i~ł.alnośĆ T-wa w.roku sprawozdawczym 
1926 rohu, mi~dzy godziną 10 rano, a 4 po południu: v 

1. Borzęcka Eleonora, Zachodnia 39, meble i urządzenie sklepowe 5) ZatwIerdzenie budtetu na rok 1926. ?OW. około 100:) m 
cena szacunk. zł. 150 6 1 W) bory Zarządu i Kom. Rewizyjnej. kW z małym dom-

2. Brajer i Majewski, 6 :.-ierpnia 49, meble, cena szacunk. 940. 7) Wnioski Ogólnego Lebrania i Zarządu. kiem lub bt'z. ZSI/o-
3. Bielenki Leon, Gdańska 67, drzewo materjałowe, cena szac. zł. 1000. U:WAGA: Je1:eli Ogólne Zebranie nie odbędzie się w ~z'~tR doS~Oł~~~; 
4. Bacharjer S. M., 28 p. Strz. K. 15, meble, cena 8zacunk. 700. I pIerwszym terminie, to następne, już prawomocne,)o. J 
5. Baruchin H. i S-ka, N.·Ce!!ielniana 315, 2 warsztaty mechanicznelodbędzie się tegoż dnia, w tymże lokalu i z tym 8a·I ______ _ 

tkackie, cena szacunk. zł. 30 . mYm p0rządkiem dziennym o godzinie 4·ej po połu 
6. Bornstein Jakób, Piotr!<o\\ k. 21, kretony w różnych kolorach dniu bez względu na liczbę przybyłych Członków na Poszukuję 

i 40 sztuk towaru bIałego, cena szacunk. zł. 275 l. 'mocy § 29. 1128-1· " • 
7. Burakowski Maks, Piotrkowska 37, 15 lamp 1:yrandoli do śWIatła Łódź, dnia 98 lutego 1926 r. tnmSll8m8 

elektrycznego, cena szacunk. zł. 1400. 
8. Bande Hersz Mo:żesz, Piotrkowska 33, 88 sztuk towaru baweł­

nianego i urządzenie sklepowe, cena szacunk. zł. 2290. 
9. Dyszkin Sender, Piotrkowska !ł5, meble, cena szacunk. zł. 735. 

10. Ewigkeit Szmul, Piotrkowska 47, meble, cen'a 8zacunk. zł. 93 • 
11. Forster Herman, Piotrkowska 45, buciki męskie i pantofle damskie 

(lakiery), cena szacunk. zł. ~OO.· 

DyrekcJa koncerfdw: Alfred Sfrauch. 
SALA FILHARMOnJI 

:;-0 pok:l;owe7o, z 
NY$!odaml, wprost 
od ~ospodarza O 
terry z podaniem 
'Alarunków do Gło­
su' pod .. Lo D.· 

1155-1 

ftczktił\Viek!~Y:'~ ~l:~ 
Wentualalniel istotnie motna 
te! 

up'ększać pukoje: 
Firanki W najlepszych gatun- z 

Qjo kach W cenre zł 2, 3. 'l, 5, 6. = 
-; 7, 10, 12 ł 15 'za metr; Jak ;: 
Q. również odpaSOWane Ol(na. 1: 
~ Kapy, kołdry pluszowe, Wa- ~ 

towe, pikowe, obrusy białe, ... 
~ kolorowe, ręczniki, przetlcJe ~ 

raula, podp nkl do kurder, ~ 
purpur materacowy i Wiele 
mnych tnwarów poleca 

beon Rubaslkin 
1"\llilSKI~gO 44, lcl. 50-48. 

Najwy godniejsze warunki. 

. 

12. Fajwlowicz B-cia A. i N., Piotrkowska 33, 60 sztuk towaru weł· 
PI.J\ 'tEK. d 5 marca 192·i r. o g. 850 w. 

8-DlY KONCERT = M 

n:anego cena szacunk .• zł. 6000. 
13. GoldszŁajn Berek, Piotrkowska .53, meble, cena szacunk. zł. 300. 

z cyklu .MistrzowsKich Koncert6w" 
WykoJleo ·:lca pro~ramu: 

J·.lZEF 

UYWAN 
-;mvrna .~x4 oraz 
obrazy: Hotmana, 
KlJnowskle)!.o, Se· 
re~lyńskit'go, Wo· 
dzinowskiego i U­
Ziębły t a n i o do 
sprzedania. Maga· 
zyn Mebh, Piotr­
iwwska 116, J p., 
Iront, tel. .Nh 21 61 

• WęlilEL 14. Goldsobel I, Piotrkowska 27, meble, cena szacunk. zł. zlO. 
15. CalI e za F·mę Heiman i Calle, Zawadzka 16a, meble, cena 

szacunk. zł. 385. 
16. Henig Wł· i S,ka, Piotrkowska 29. 70 sztuk lamp elektrycznych 

i ~a1.owych, cena szacunk. zł. 300. 
17. Icekson Leib, Piotrkowska 19, urządzenie sklepowe, 3 sztuki 

wełnianego towaru i kretony, cena szacunk. zł. 702. 
18. Mandelgrin Chaim, Al. l Ma;a 5:2, meble, cena szacunk. zł. 42. 
l'~. Michel Henryk i Sln, Gdańska 80, 4 maszyny mechaniczne 

tkackie. cena szacunk. zł. 1800. 

SLIWI~SKI 
(Fortepian) 

Ul plomboUlanych Ulorkach 
z dostawą do mleszkad. Gwaran· 
- towany gatunek i waga. -

Punktualna dost~a. 

20. Oelsner i BClugiertel, Gdańska 48, 2 bIUrka i maszyn:a do pisania, 

P r o ~ r a m: ~CHUMANN: Faschin ·schwak. 
~CHUtU:RT·LbZT Der MU ler un I der Bach 
Lindenbaum Llebesbotschatt. Erll<lSlii1 L -.;7T: 
~onato t~3 Cel Petrarca ROS:;IN1·L SZ 
Tarante I a Ve nezia e Napoli". CrH. IN: 
B!lrcnrol a, 4 eliudy: Ci!'.-moll. E moll, As-aUI. 
Ci: - IlUII Valse As-dl r 4 mHzurkl: F moll, 
A-moll, F moll ł H-Dul. uallada As dur. Po, 

Dr. mea. JAN KORAL 
cena szacunk zł. 300. ul. Kolejna N! 2 (róg Sienkiewicza) 

21. Patrikiejeff N., PIOtrkowska 73, meble, cena szacunk. zł. 580. T. FUCHS Telefon 45 51. 541-4 
22. Rudiak Pejsach, Zielona 33 meble, cena szacunk. zł. 2~0. lonez FIS tooll. 

Choroby wBwfiłtrzRa 
rzyjm 5 - 5 pp. 

Zajęte ruchompści są do obejrzenia w dniu sprzedaży u wymie· 
nion "ch dłużników na miejscu licytaCji 

Bilety od l si do 6 d jut nub., 11'06 motn • ., kaaie Fil· 
barmonjl od godz. IO.HO 00 1.30 VrIIZ od g. 180 do 1 "', 

147-1 KlEROWNIK URZĘDU: Narutowicza 9. 
(-) PODMUNICKI. 101ł-1 

Ogłoszenia dr0une .eZB Się po 10 OGŁO SZENIA DROBNE Ogłoszenia dla poszukujących pracy I ~roszy za wyraz. Plerwszv wyraz bez względu na ilość wyrazów' 
Iic1-v się podw6In.e. NalmnJejsze kosztują 75 groszy, dla otiarujących 

oSłłł,szeni~ 50 gruszy. 1 zl. 50 groszy. 

~W4a·~""""""",,"~.'~"""""""""".m. wy Td5 .... g" ...... a. .. a. .. ~ .......... I .. aa~ 
N A l) K A I \\ Y ~ Ił O W AN l E 

STUDENT 
udziela matematyki, łaciny, fizyki, języków. Kiliń· 
skiel!o 96-3, na prawo, dru.l!a brama, godtina 7. 

113t-2-n 

SP HZ' ~. A i j li t P.\ O 
SPRZEDAM I 

samochM 6-osobr wy, ot 'Na.rtv. ma.rki TalbCJltt. 
20x30 li. P. 00 generalnym remonci·e. prawie jak: 
nc;wv. Wiadomość ewentualnie: ul. Alek~1·"d: 0\\1· 

ska nr. 80. skład ;:~ZEDAM 1079-3-k' I 
tre-.rro. szalę, otomanę. stół, krzesła. Piotr1<nwska 
189-9. 1091-3-k 

BILARD 
krę~ielkowy tanio do sprzeda.nia, w!a:!o!1'lc'M: 
Piotrkowska 92. Mleczarnia !ldzialowa. l075-2·k 

KREDENS, 
stóf. krzesła. łóżka. otomane. szafy, biurkn ~prze­
dam t;joio. Radwańska 17. m. 3. IOG5-3-k 

KUFiĘ 
duży dywan. Oferty do adm. "Głosu" sub "Go. 
t6wka". 1141-t-k 

LOI(A LE, 
ODDAM 

MIRSZKAN1A I 
lokal, składający się z 7-miu pokoi w centrum . 
miasta. Oferty do adm. "Głosu PoIskiegf)" sub 

L 'l'ŁRESY "A~ OLO \VE l' . MLO~A I~tehgentna panienka, znaJąca rob6tki ręCZlle, 
SKLEP zgodziłaby się do dzieci, chętnie na wyjazd. Ła-

Z mi.eszkaniem do odstąpieni.a. Wólczańska 221, I skawe oferty pod "Panienka" do .. Głosu Polskie. 

A. B lUO-l-m ' 

u U N I ES I " N I A U O Z 11 A II' E 

m. l.' 1045-5-h I iO". 1050-4 

ZAHUBIO~E 1l0IiUHE:\JTY . ZDOLNA KRAWCOWA . 
poszukUje pracy w prywatnym domu. Wlado· 
mość: uL Sienkiewicza 83, m. 34, prawa oficyna, 
drugie weiście, II pietro. 1043-1 Al PANI 

dzisi'3.J bez koszulki... Wielk: wybór damskiej i 
męs.kiej b:·el!zny, pod::zcch, skarpetek, ,crawalY 
Pracującym na raty. Leon RubaszkIn, Kii:ńsk:e­
go nr. 44. 2-1-<1 

Al UPIĘKSZAJCIE 
wasze pokoje! .fl.rank! od metra, odpa sowane 
k~py piusz"we, pikowe, gob::linowe. Kuldry wa· 
towe. PodpinkL Pracującym na raty. Leo,n Ru­
baszki.n, K:ł:ńskiego 44. 3-I-d 

KOMPLETY NAUCZANIA BATIKU, 
hanu. kC"rnk?r~t",a! \\·S70!1.·; .... h innych rohót 
recznych.. Za.pisy do 6 po po!. w pracowni art y-

WLADYSLAW WIECZOREK 
zas;uh'!a PlSz.port niemiecki., wydany z $('!1'I;.f1V No­
we Choiny 1090-2-z 

ZIELIŃSKIEMU ALEKSANDROWI 
skradziono legLtymację zapomogową nr. 9157. 

1138-1-z 

GIEŁflJA PRACY 
DLA MOJEJ SLU~ĄCEJ 

pl'aco,,'Mei i uczciwej dz!e\Vcz~'ny Pf'~711k1,le lI')­
sady. l'mie Irotować. prat. prasow?Ć i cerować­
WYr2t'Tf'dzeni.e bardzo skromne. Wiadomość w 
"Gońcu Wieczornym" od 3 do 5 po oołudn!u. 

Sltycz.nei. Karo.l~ 8 m. 6. 1074-2-d KOMPLETY NAUCZANIA 

I 
batiku. haftu (ręc~mego i maszynowego), koron-

NIEPRAWNIE karsŁwa i wszelkich innych robót ręcznych. Za-
przywłaszczony weksel na sumę zł. 770, z mego pisy w pracowni artystycznei, Karola 8, m. 6, 
wystawien:a na zlecenie Teodora Józefa Preisa, , do 6-ej popoł. Przyjmuje się suknie do haftowa­
unieważniam. Ostrze:1am przed nabyciem. Broni- nia. malowania, aplikowania i wyszywania pa· 
sław Smigiel, Łódź, Targowa 33. 1135-3-d , ciorkami. 812-2 

AGENTóW 
na wysoką prowizję przyjmę. Wiad~mość w sto· 
larni, NapiÓl'kowskido 7. . 1145-1 

POTRZEBNA 
zdolna podręczna do kapeluszy, Sienkiewicza 52 
m,2. 193-1 

OSOBA INTELIGENTNA 
potrzebna do dzieci I do pomocy w gospodar­
stwie. Narutowicu. 9 m. 8 od " do 7. 1142-1 

REPERUJĘ 
wszelką bieliznę starannie i niedro~o, iak rÓw­
nkt przyjmuję do szycia nowa bieliznę. Plot"­
kowska 255, l oficyna. II piętro. m. 42. -----------__ III_..,""" __ ""'"_ .. ____ ... ___ m~ ,f'I'IGR;:.QQSII':JitU~ __ ~-;~"", ........ ""' .... III!i':<";..:;:7JIw .. __ zzuw ...... _______ ""' .... Il!'t.· ... ""u ________ ~~.....,,:::'Il'I ................. .,, __ _ 

Redaktor i wvdawca: l-iarceli Sachs. W druknrni Głosu Polsf\iego", Piotrkowska li6. Redaktor odpowiedzialny: WładYłtaw Magalslli. 
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